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Nie żyje Krzysztof Moskal, były wójt 
Żyrakowa, działacz OSP, Strona 3

Kraść uczą się 
w internecie

Strona 4

Rodzice 
walczą 
o zerówkę

Strona 9

Strażacy 
nie zawsze 
przyjadą

Strona 11

Bob z USA 
odnalazł 
rodzinę

Strona 13

Autobusów 
będzie mniej?

Strona 14

To nie była sarna, 
przejechał człowieka
Policja wyjaśnia, jak 

doszło do śmierci 

50-latka z Dębicy. 

Czy jeszcze żył, kiedy 

przejechało po nim 

audi? Do tragicznego 

wypadku doszło 

w piątek w nocy. 

Strona 5
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Druga strona

Ewa Kuc, Grażyna Cich i Sta-
nisław Hendras, o których pi-

szemy na str. 8, najmłodsi nie są. 
Siwy włos nie od dziś pokrywa ich 
głowy. Mimo to chce im się dzia-
łać. Nie tylko dla siebie, ale i dla 
innych. By przed blokiem było 
ładnie, zielono, 
by przyjemniej 
spędzało się tam 
czas. I  tak sobie 
myślę, jak mo-
głoby wyglądać 
to miasto, gdy-
by takich Ew, 
Grażyn i Stani-
sławów, którym zależy na dobru 
wspólnym, było więcej. 
Ale zaraz, zaraz! Przecież jest ich 
więcej! 
Niemal codziennie, w drodze do 
pracy mijam bloki przy ul. Strum-
skiego. Tam też widać, że ich 
mieszkańcom zależy na tym, by ich 
otoczenie wyglądało jak najlepiej. 
Że im się chce i potrafią poświęcić 
swój czas, siły, a często i pieniądze 

na rzecz dobra wspólnego. A  co 
łączy oba te miejsca? Siwe głowy. 
Ktoś powie: na emeryturze już są, 
to i czas na pielenie rabatek mają. 
Może i tak, ale przecież sił dużo 
mniej i  mogliby na kanapie sie-
dzieć i seriale w telewizji oglądać. 

A  oni nie! Wo-
lą na świeżym 
powietrzu przy 
roślinach się po-
schylać i otocze-
nie upiększyć. 
Miasto już pew-
nie ze dwa lata 
parki kieszonko-

we zapowiada, tymczasem takie 
miejsce mieszkańcy sami mogli-
by sobie zrobić. Gdyby tylko się 
skrzyknęli i każdy swoją cegiełkę 
do tego dzieła dołożył. I nie cho-
dzi mi o ludzi starszych, bo ich jak 
widać specjalnie do tego namawiać 
nie trzeba. Ale właśnie o młodych, 
którzy mogą to zrobić dla siebie 
i swoich dzieci. 

ratuszniak@ol.com.pl

Wiceburmistrz Maciej Małozięć 
mówi, że subwencja oświato-

wa, jaką otrzymują na przedszkola-
ków wystarcza na pokrycie połowy 
kosztów. Resztę musi dołożyć sa-
morząd. Piszę o tym na stronie 9. 
O tym, że subwencje są niewystar-
czające, mówi się od dawna i od daw-
na nikt z tym nic nie robi.
Tymczasem rządzący obiecu-
ją nam kolejne rzeczy „za darmo”. 
Cudzysłów pojawił się tutaj nie-
przypadkowo. Jeśli ktoś wierzy, że 
autostrady w Polsce będą darmowe, 
to jest w błędzie. Fakt, że znikną 
bramki na nich nie będzie ozna-
czał, że te trasy będą darmowe. Za-
raz jakiś podatek się znajdzie, który 
albo zostanie wprowadzony albo 
podniesiony. Za leki dla seniorów 
i dzieci, a także rewaloryzację 500+ 

też zapłacimy wszyscy, choćby pod-
czas zakupów.
Liczę jednak na to, że ktoś z rzą-
dzących wyjdzie kiedyś na mów-
nicę i zapowie, że w końcu skończą 
się narzekania samorządowców, 
których budżety w lwiej części po-
chłania edukacja, bo państwo na 
nią znalazło więcej pieniędzy. Li-
czę, że w końcu ktoś powie, że wy-
cena świadczeń medycznych będzie 
na takim poziomie, żeby szpitale się 
nie zadłużały. W mojej ocenie obie-
cywanie czegokolwiek jest skan-
dalem, w momencie kiedy kolejne 
rządy nie są w stanie sfinansować 
podstawowych potrzeb ludzi. Tyle 
tylko że wiele osób tego nie widzi. 
Liczy się przelew na konto. A resz-
ta? Jakoś to będzie.

krol@ol.com.pl

osób zostało ukaranych w tym ro-
ku przez Państwową Straż Rybac-
ką. 5 czerwca obchodzimy Dzień 
Walki z  Nielegalnym Połowem 
Ryb. 

Ma 29 lat. Biało-zielonym kibicuje od dziecka, od 2020 r. pełnił funkcję 
członka zarządu. Po wyborze na prezesa stawia przed sobą trzy głów-
ne cele: poprawa sytuacji finansowej klubu, poprawa organizacji i funk-
cjonowania, rozwój akademii piłkarskiej i pierwszej drużyny Wisłoki.
Absolwent I LO w Dębicy. Obecnie jest wiceprezesem zarządu i udzia-
łowcem spółki Union Parts CNC. Pełni również funkcję prezesa LKS 
Łęki Górne, z której będzie jednak chciał zrezygnować. W przeszłości 
był zawodnikiem klubu żużlowego Unia Tarnów.
Żonaty z Aleksandrą. Poza piłką interesuje się żużlem, boksem i lubi 
słuchać muzyki.

JAG

Nowy prezes KS Wisłoka Dębica.

Jakub Kolbusz

O tym, dlaczego nowa rzeczniczka Nadleśnictwa Dębica od lata 
woli zimne pory roku i czym zajmowała się do tej pory, 

piszemy na str. 19

Biegam i fotografuję - 
po lesie i w lesie. 

Klaudia Drzymała

Komentarz

Komentarz

Można dogadać 
się z miastem, lub 

spółdzielnią i takie 
miejsce zrobić samemu.

Parki kieszonkowe 
robią sobie sami

O nim się mówi

Felieton gościnny (zamiast listu do redakcji)

Senior ze zdumieniem przeczytał 
w 21 numerze Obserwatora Lo-

kalnego list starosty Piotra Chęć-
ka. Miał być polemiką z felietonem 
seniora z poprzedniego numeru ty-
godnika, okazał się agresywnym 
wyrażeniem poglądów przez Pio-
tra Chęćka.  Skierowanym  zresz-
tą  do twardego  elektoratu  PiS  
oraz  politycznych  mocodawców  
starosty.
Intencja seniora wyrażona w  fe-
lietonie pt. „Na wojence wcale faj-
nie nie jest” była czytelna: dzieci 
nie powinny być uczone, że wojna 
i broń, to fajna zabawa. Piknik mi-
litarny zorganizowany pod egidą 

P. Chęćka, był natomiast promo-
cją militaryzmu, apologią wojska, 
strzelania. Stąd sprzeciw seniora. 
Nie wobec ludzi w mundurach i ich 
misji. Oczywiste jest, że dopóki 
będą agresywne państwa i narody, 
dopóty wojsko będzie niezbęd-
ne. Senior uważa jednak, że naukę 
do pokoju i współpracy trzeba za-
cząć właśnie od najmłodszych, od 
dzieci. 
Przed publikacją listu w OL staro-
sta Chęciek zamieścił go na wła-
snym fb. Jeśli spodziewał się wielu 
pozytywnych komentarzy, to mu-
siał być zawiedziony. Choć obser-
wuje go prawie 2 tys. ludzi znalazło 

się jedynie 5 komentatorów z mało 
obiektywnymi opiniami.
Agresja słowna Piotra Chęćka, od-
mawianie seniorowi prawa do wła-
snych poglądów jest niestety coraz 
powszechniejszą praktyką wy-
znawców partii PiS. Wyjątkowo 
napastliwy charakter listu P. Chęć-
ka wyklucza podjęcie z nim dysku-
sji. Tym bardziej, że choć formalnie 
adresowany do seniora, w rzeczy-
wistości miał pokazać ideowy krę-
gosłup starosty. 
Tekst seniora posłużył staroście za 
pretekst do wykrzyczenia swego 
prawicowo-narodowego credo.

Andrzej Janiec

Wykrzyczał swoje polityczne credo

To w pierwszej 
kolejności

18TOMASZ RATUSZNIAK

GRZEGORZ KRÓL
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Aktualności

Agnieszka Gruszka Paweł Hayn

Mieszkanka Zwiernika i jej rodzina 
nie wahali się, kiedy okazało się, 
że 62-letnia Laura Morelli, jadąca 
na rowerze z Mediolanu do Lwo-
wa, potrzebuje noclegu. Zaprosi-
li kobietę pod swój dach i ugościli 
tak, że mogła poczuć się jak u sie-
bie w domu. Tym samym po-
twierdzili, że na polską gościnność 
zawsze można liczyć. 

Szef Stowarzyszenia Teraz Dębi-
ca zorganizował turniej ulicznej 
koszykówki w Dębicy. Gwiazdki 
te należą się również byłemu za-
wodnikowi Kotwicy Kołobrzeg, 
a obecnie trenerowi młodych ko-
szykarzy Wisłoki Dębica Grzego-
rzowi Michalikowi i wszystkim, 
którzy angażowali się w przygoto-
wanie tego wydarzenia.

Ryszard Konieczny

Po kilku latach, kiedy o zapa-
sach w Dębicy nie mówiło się pra-
wie wcale, trener z długoletnim 

już stażem, podjął po raz kolej-
ny działania, by reaktywować 
sekcję zapaśniczą. Od września 
ubiegłego roku działa ona bar-
dzo prężnie, a treningi dla dzieci 
i młodzieży odbywają się trzy ra-
zy w tygodniu. Efektem są meda-
le zdobyte przez wychowanków 
w Małopolskiej Lidze Zapaśniczej 
w Krakowie-Bieżanowie.

Pięć gwiazdek otrzymuje

Pięć gwiazdek otrzymuje

Pięć gwiazdek otrzymuje

Krzysztof Moskal 1958-2023

Do pomocy był pierwszy, 
jak cierpiał, to samotnie

Za darmo autobusem? 
Szanse coraz mniejsze

Krzysztof Moskal pełnił wiele funkcji społecznych. Zmarł w wieku 64 lat. 

Uchwałę zaskarżył prezes MKS Józef Rutka (z lewej). Na zdjęciu 
z burmistrzem Mariuszem Szewczykiem.

Interesował się kolejnictwem. 
Skończył szkołę zawodową przy 
Lokomotywowni PKP w Dębicy 
i Technikum Kolejarskie w Rze-
szowie. Od 1976 r. pracował jako 
maszynista elektrowozów. Później 
ukończył studia licencjackie w Wyż-
szej Szkole Administracji i Zarzą-
dzania w Rzeszowie i magisterskie 
z zakresu administracji w filii UMCS 
w Rzeszowie.

W 1990 został wybrany radnym 
gminy w Żyrakowie. Cztery lata 
później został sekretarzem gminy 
i funkcję tę pełnił do czerwca 2001 
roku. Był wtedy działaczem PSL. 

W 2002 r. wystartował w wybo-
rach na wójta gminy, ale w I turze 
zajął trzecie miejsce. Wygrał Bogu-
sław Płodzień przed Bogusławem 
Dydo. Jednak ten pierwszy zrezy-
gnował z walki w drugiej turze, 

a jego miejsce zajął Moskal i pokonał 
ówczesnego wójta. Zdecydowanie 
też, już w I turze, wygrał wybory na 
wójta w 2006 roku. Jednak w 2010 
roku przegrał w II turze z obecnym 
wójtem Markiem Rączką.

W latach 1998-2002 był też radnym 
powiatu dębickiego, wybrany z listy 
związanego z PSL Przymierza Spo-
łecznego. Przed wyborami z 2006 
roku związał się z Prawem i Spra-
wiedliwością.

Krzysztof Moskal pochowany zo-
stanie w środę 31 maja. Msza święta 
żałobna rozpocznie się o godz. 14:00 
w kościele Trójcy Przenajświętszej 
w Żyrakowie, po czym nastąpi od-
prowadzenie zmarłego na cmen-
tarz parafialny.

Do dnia pogrzebu w gminie Żyra-
ków obowiązuje żałoba. 

Tomasz Ratuszniak 

Tak zmarłego w piątek 
26 maja Krzysztofa 
Moskala wspomina Paweł 
Morawczyński. 

Wiceprezes Stowarzyszenia Ra-
dość nie ukrywa, że Krzysztofa Mo-
skala traktował jak przyjaciela. 

- Tyle co on dla nas zrobił, dla sto-
warzyszenia, to należałoby mu po-
mnik postawić. Zawsze z nami był, 
przyjechał, wyściskał się z naszymi 
ludźmi - przekonuje. 

Poznali się ponad 20 lat temu, kie-
dy Moskal był jeszcze szeregowym 
radnym. Gdy w 2002 został wybrany 
wójtem gminy Żyraków, miał dużo 
większe możliwości, by pomóc sto-
warzyszeniu opiekującemu się oso-
bami niepełnosprawnymi. To w tym 
czasie w gminie powstają Warsztaty 
Terapii Zajęciowej w Bobrowej Wo-
li, Zakład Aktywności Zawodowej 
w Woli Żyrakowskiej i Ośrodek Re-
habilitacji Zawodowej i Społecznej 
Osób Niepełnosprawnych w Korze-
niowie. 

- Krzysiu mało mówił, za to du-
żo robił. Wystarczyło mu powie-
dzieć słowo, a za dwa tygodnie już 
wszystko było. Takich ludzi to chyba 
już nie ma w samorządzie - twierdzi 
Paweł Morawczyński. 

Przy okazji zdradza, że ma już 
pomysł jak uhonorować Krzysztofa 
Moskala. Będzie chciał, by jego imię 
nosiły Warsztaty Terapii Zajęciowej 
w Bobrowej Woli, czyli pierwsza 
placówka otwarta za jego rządów 
w gminie Żyraków. Ma to być po-
dziękowanie za wszystko, co zrobił 
dla stowarzyszenia. 

Krzysztof Moskal zresztą od za-
wsze był wrażliwy na krzywdę 
ludzką. Od dziecka należał do stra-
ży pożarnej. Był członkiem jednostki 
OSP w Żyrakowie, kierował zarzą-
dem gminnym, był też prezesem 
zarządu powiatowego OSP.

Z pomysłem, by za przejazdy 
Miejską Komunikacją Samochodo-
wą nie trzeba było płacić, wyszedł 
klub radnych Prawa i Sprawiedli-
wości jesienią ubiegłego roku. Rad-
ni zaproponowali, by autobusami 
można było jeździć za darmo od 
stycznia tego roku. I co ciekawe 
- uchwała przeszła. Razem z rad-
nymi PiS zagłosowali przewodni-
czący RM Józef Sieradzki, a także 
radny Adam Rogowski. 

Od początku nie podobało się  
to pozostały radnym i władzom 
miasta. Z Ratusza wysłane zostało 
pismo do wojewody Ewy Leniart, 
by ta zablokowała uchwałę. Ale nic 
takiego się nie stało.

Ostatecznie stanęło na tym, że 
miejska komunikacja będzie dar-
mowa, ale dopiero od 1 stycznia 
2024 roku, a takie rozwiązanie po-
parł m.in. Józef Sieradzki.

Jednak Miejska Komunikacja 
Samochodowa w Dębicy nie za-
mierzała składać broni i zaskarżyła 
uchwałę do Wojewódzkiego Sądu 
Administracyjnego w Rzeszowie. 
We wtorek 23 maja br. zapadł w tej 

sprawie nieprawomocny wyrok. 
WSA uchylił uchwałę.

- To, czy i co nasz klub będzie 
w tej sprawie robił, zależeć będzie 
od treści uzasadnienia - mówi rad-
ny Mateusz Cebula.

Dodaje jednak, że efekt może 
być taki, że darmowej komunikacji 
w mieście nie będzie.

O tę sprawę pytał podczas ostat-
niej sesji radny Piotr Michoń. Głos 
w sprawie zabrała m.in. Joanna Żu-
rek-Krupka, radczyni prawna UM 
w Dębicy.

- Nie wszystkie podważane 
(przez MKS - przyp. red.) zapisy 
zostały zakwestionowane przez 
sąd. Ale uchwała zawierała ponoć 
różne braki i mniejsze czy więk-
sze wady, dlatego uchylono całą 
uchwałę. Dopiero po uzyskaniu 
uzasadnienia poznamy motywację 
sądu - powiedziała Joanna Żurek-
-Krupka.

Głos zabrał też burmistrz Ma-
riusz Szewczyk. Stwierdził, że uza-
sadnienie do wyroku będzie dla 
miasta bardzo dobrym dokumen-
tem i wskazówką na przyszłość.

- Która nam wskaże, czy darmo-
wa komunikacja będzie wyglądała 
tak, czy inaczej, bo do tematu kie-
dyś będzie trzeba wrócić - stwier-
dził.

rar

Sąd administracyjny 
uchylił uchwałę Rady 
Miejskiej o darmowych 
przejazdach autobusami.
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KOMENDA POWIATOWA 
POLICJI
Dębica, ul. Chłodnicza 20,
tel. 47 8228 399, alarm. 112
O�cer dyżurny
- 47 8228 310
Sekretariat komendanta
- 47 8228 305
Rewir Dzielnicowych miasta 
Dębica
-47 8228 347

SĄD REJONOWY
Dębica, ul. Słoneczna 3
tel. 14 68 076 00

PROKURATURA REJONOWA
Dębica, ul 3 Maja 2
tel. 17 506 14 04

TELEFON ZAUFANIA 
- 47 8228 370
CZYNNY CAŁODOBOWO

KOMISARIATY l POSTERUNKI
Komisariat Policji w Brzeźnicy
- 47 8228 561
Komisariat Policji w Pilźnie
- 47 8228 551
Komisariat Policji w Brzostku
- 47 8228 521
Posterunek Policji w Czarnej
- 47 8228 541
Posterunek Policji w Żyrakowie
- 47 8228 411

STRAŻ MIEJSKA
Dębica, ul. Ratuszowa 2,
- 14 683 82 59, alarm. 986

INFORMATOR

Na sygnale

ROWERZYSTKA Z MANDATEM
Na szczęście bez obrażeń wróciła 
do domu 67-letnia rowerzystka, 
która poruszając się chodnikiem 
wjechała na wjazd do jednej z dę-
bickich �rm i nie ustąpiła pierw-
szeństwa przejazdu oplowi, za 
kierownicą którego siedziała 
40-letnia dębiczanka. Obie panie 
były trzeźwe. Policjanci ukarali ro-
werzystkę mandatem w wysoko-
ści 1020 zł. Do zdarzenia doszło 
27 maja.

FIATEM W OPLA
W piątek 26 maja doszło do koli-
zji w Wiewiórce. Policjanci ustalili, 
że kierujący oplem astrą 41-letni 
mieszkaniec Wiewiórki oczekiwał 
na możliwość skrętu w lewo. Ja-
dący za nim 24-latek prowadzący 
�ata brawo zagapił się i uderzył 
w tył opla. W pierwszym pojeź-
dzie znajdował się również 14-la-
tek, który skarżył się na ból głowy 
i szyi. Został przewieziony do 
szpitala, ale na szczęście okazało 
się, że nie odniósł obrażeń. Poli-
cjanci ukarali mieszkańca Wolicy 
w województwie świętokrzyskim 
mandatem w kwocie 1020 zł i 10 
punktami karnymi.

TROCHĘ ZA SZYBKO
Na trzy miesiące stracił prawo jaz-
dy mieszkaniec Mielca zatrzy-
many w Pustkowie. Mężczyzna 
w terenie zabudowanym pędził 
105 km/h. Otrzymał mandat 1,5 
tys. zł i 13 punktów karnych.

KRONIKA 
POLICYJNA

Wypadek w Zawadce Brzosteckiej

Kierowcy, uważajcie na zwierzęta!

Wcześniej poznały teorię

Kierujący motocyklem 
przewieziony został do szpitala

Jedną uratowali, druga nie przeżyła

Trzynastolatki kradły w sklepie

Kierowcę 
wyciągnęli strażacy

sygnalizował kierunkowskazem 
chęć skrętu w lewo.

Zarówno on, jak i kierujący moto-
cyklem zostali przebadani alkoma-
tem. Obaj byli trzeźwi.

Na miejscu poza policją i zało-
gą karetki pogotowia pracowali 
również strażacy z Jednostki Ra-
towniczo-Gaśniczej Komendy 
Powiatowej Państwowej Straży Po-

żarnej w Dębicy oraz ci z Ochotni-
czych Straży Pożarnych z Brzostku, 
Siedlisk-Bogusz i Zawadki Brzo-
steckiej.

rar

Podejrzenia sprzedawczyń oka-
zały się słuszne, bo za chwilę zo-
baczyły, jak młode klientki próbują 
opuścić lokal z towarem ukrytym 
pod ubraniem. 

Dziewczyny zostały zatrzymane, 
a na miejsce wezwany patrol policji. 
Funkcjonariusze wylegitymowali 
nieletnie złodziejki, okazało się, że 
to rówieśnice, obydwie mają po 
13 lat.

W sklepie pojawili się powiado-
mieni przez mundurowych rodzi-
ce dziewczynek. Nastolatki oddały 
skradziony towar, były to kosmety-
ki o wartości niespełna 73 złotych.

Podczas rozmowy z policjanta-
mi dziewczynki przyznały się, że 
instrukcję, jak dokonać kradzieży 
w sklepie znalazły w internecie 
i działały według jej zaleceń.

(nan)

Motocykl uderzył w tył bmw. Kierujący jednośladem tra�ł do szpitala. Fot. OSP Brzostek.

Po nocnej kolizji strażacy 
uprzątnęli drogę. Fot. OSP Jodłowa. 

Do groźnego 
wypadku doszło 
w Zawadce Brzosteckiej.

W niedzielne popołudnie 28 ma-
ja, ok. godz. 12:20 służby zaalarmo-
wane zostały o wypadku na drodze 
krajowej nr 73.

- Kiedy na miejsce przyjecha-
li policjanci, strażacy z Brzostku 
udzielali już pomocy kierującemu 
motocyklowi - mówi asp. sztab. Ja-
cek Bator.

Ostatecznie zapadła decyzja, by 
63-latka przetransportować do 
szpitala w Dębicy, gdzie pozostał 
w związku z obrażeniami, których 
doznał. W tym czasie policjanci wy-
jaśniali okoliczności wypadku.

- Wstępne ustalenia mówią o tym, 
że kierujący motocyklem mieszka-
niec Krakowa wyprzedzał ciąg 
pojazdów - dodaje rzecznik dębic-
kiej policji.

Kiedy motocyklista wyprzedzał 
samochody kierujący bmw wyko-
nywał manewr skrętu w lewo. Jed-
noślad uderzył w tył samochodu. 
Funkcjonariusze ustalili również, 
że 29-letni mieszkaniec Brzostku 

Pierwsze zgłoszenie pochodziło 
z Dębicy i do dyżurnego Komendy 
Powiatowej Państwowej Straży Po-
żarnej dotarło krótko po 5:00 rano.

 - Z informacji wynikało, że przy 
stacji benzynowej na ulicy Krakow-
skiej znajduje się uwięziona sar-
na - mówi bryg. Jacek Pawłowski, 
rzecznik prasowy Straży Pożarnej 
w powiecie.

Na miejscu okazało się, że zwie-
rzę utknęło pomiędzy barierkami 
tuż przy ulicy. 

Strażacy rozgięli metal i uwolni-
li przerażoną sarnę. Po godzinnej 

akcji cała i zdrowa została wypusz-
czona na wolność.

Drugie zdarzenie nie skończyło 
się happy endem dla sarny, która 
została potrącona przez samochód 
w Jodłowej. Do kolizji doszło przed 
22:00. Z informacji przekazanej 
przez kierującego fordem 28-latka 
wynika, że sarna nagle wbiegła na 
jezdnię tuż przed maską i nie zdołał 
wyhamować, ani jej ominąć.

 - Auto zostało uszkodzone, kie-
rującemu nic się nie stało, jednak 
zwierzę nie przeżyło - mówi asp. 
szt. Jacek Bator, rzecznik prasowy 
Komendy Powiatowej Policji w Dę-
bicy.

Na miejscu pracowali strażacy 
z OSP KSRG w Jodłowej.

(nan)

Uwagę personelu drogerii przy 
ulicy Głowackiego w Dębicy zwró-
ciło zachowanie dwóch nastolatek, 
które w piątek wczesnym popołu-
dniem pojawiły się w sklepie i prze-
chadzały między regałami.

Była godz. 1:30 w nocy, w czwar-
tek 25 maja. Krakowską jechał seat 
altea. Przed rondem im. ks. Józefa 
Leśniowskiego mężczyzna stracił 
panowanie nad pojazdem, a osta-
tecznie uderzył w oznakowanie, 
betonowy kosz na śmieci i zatrzy-
mał się na słupie oświetleniowym. 

Po chwili na miejscu pojawili się 
strażacy z Komendy Powiatowej 
Państwowej Straży Pożarnej, któ-
rzy pomogli kierowcy wydostać 
się z pojazdu. Udzielili mu rów-
nież pierwszej pomocy. Przyjechali 
także policjanci, którzy kilkakrotnie 
przebadali 32-latka alkomatem. Za 
każdym razem wynik pomiaru 
stężenia alkoholu w wydychanym 
powietrzu był wyższy. W końcu 
osiągnął poziom 1,99 promila. Wte-
dy zapadła decyzja, by od kierują-
cego seatem pobrać krew do badań. 
Tak też się stało po jego przewiezie-
niu do dębickiego szpitala.

Mężczyzna w związku z dozna-
nymi obrażeniami został w szpitalu. 
Jego samochód został odholowany 
na policyjny parking. Za spowodo-
wanie zdarzenia drogowego pod 
wpływem alkoholu odpowie teraz 
przed sądem. Z automatu zosta-
ło zatrzymane jego prawo jazdy. 
O pozostałych konsekwencjach 
zdecyduje sąd.

rar 

Do zdarzeń z udziałem saren 
wyjeżdżali strażacy w Jodłowej 
i Dębicy. 

Dziewczynki zatrzymała 
obsługa, sprawa trafi do sądu 
dla nieletnich. 

Do szpitala trafił po wypadku 
32-letni mieszkaniec Dębicy 
obok kościoła Ducha Świętego.
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Utrudnienia na drodze krajowej 94 trwały kilka godzin.

Życia 50-latka nie udało się uratować

Tragiczny wypadek w Latoszynie. 
Mężczyzna leżał na jezdni

Drogą krajową 94, od Pilzna 
w kierunku Dębicy jechało audi. Za 
kierownicą pojazdu siedział 34-let-
ni mieszkaniec Dębicy. Na wysoko-
ści stacji paliw Orlen samochód po 
czymś przejechał.

Zadzwoniła znajoma, 
że przyjechała karetka

Kierowca sądził, że była to sar-
na i nie zatrzymał się. Pojechał 
do domu i dopiero tam obejrzał 
uszkodzenia na zderzaku swoje-
go samochodu.

Chwilę później otrzymał telefon 
od znajomej, która poinformowa-
ła go, że coś się stało poważnego, 
a na miejscu jest między innymi 
karetka pogotowia. Mężczyzna 
bardzo szybko połączył fakty i na-
tychmiast wrócił do Latoszyna. 
Tam już działały służby. Ratow-
nicy próbowali przywrócić czyn-
ności życiowe leżącego na jezdni 
mężczyzny. Niestety pomimo ich 
wysiłku nie udało się go uratować. 
Dla kierowcy audi szokiem było, 

kiedy okazało się, że na drodze le-
żała nie sarna, a człowiek.

Kiedy 34-latek zjawił się na 
miejscu od razu poszedł do po-
licjantów i powiedział, że to 
prawdopodobnie on przejechał 
po mężczyźnie.

Pierwotnie tożsamość ofiary nie 
była znana. Policjanci dość szybko 
ustalili jednak, że jest to 50-letni 
mieszkaniec Dębicy.

Jedną z wersji, którą przyjmu-
ją śledczy jest ta, która mówi 
o przewróceniu się mężczyzny na 
jezdnię. Po upadku 50-latek mógł 
uderzyć głową o asfalt i np. stracić 
przytomność. Tragicznie zmarły 
chwilę wcześniej miał odwiedzić 
pobliską stację paliw i kupić alko-
hol. Część miał spożyć od razu.

Zabezpieczyli nagrania 
z kamer monitoringu

Pod uwagę brana jest również dru-
ga wersja, według której 50-latek 
został potrącony wcześniej przez 
inny pojazd, którego kierowca nie 

zatrzymał się i odjechał z miej-
sca zdarzenia.

- To wszystko jest do ustalenia 
m.in. po zbadaniu uszkodzeń na 
pojeździe, czy na podstawie obra-
żeń - podkreśla Tomasz Zwierzyk, 

zastępca prokuratora rejonowego 
w Dębicy.

Policjanci pracujący pod nad-
zorem prokuratora zabezpieczyli 
nagrania z kamer monitoringu ze 
stacji paliw, które być może zareje-

Policjanci wyjaśniają okoliczności zdarzenia do którego 
doszło po godz. 22 w piątek 26 maja.

strowały przebieg tego tragicznego 
zdarzenia i dadzą odpowiedź na 
podstawowe pytanie: czy 50-latek 
został potrącony wcześniej przez 
inny pojazd, czy audi 34-latka z Dę-
bicy było jedynym samochodem 
biorącym udział w zdarzeniu.

Kwali�kacja czynu 
może zostać zmieniona

Ciało zmarłego mężczyzny decyzją 
prokuratora zostało zabezpieczone 
do sekcji, ale prokurator Zwierzyk 
wyjaśnia, że na dokładne wyniki 
trzeba będzie jeszcze poczekać. 
Prokurator nie był również w po-
siadaniu tych wstępnych. Od nich 
zależeć będzie dalsze postępowanie 
i to, czy komukolwiek postawione 
zostaną zarzuty.

- Postępowanie prowadzone jest 
pod kątem spowodowania wy-
padku drogowego ze skutkiem 
śmiertelnym. Za taki czyn grozi do 
ośmiu lat pozbawienia wolności - 
dodaje zastępca prokuratora rejo-
nowego Tomasz Zwierzyk.

Podkreśla jednak, że kwalifikacja 
czynu w każdej chwili może zo-
stać zmieniona.

rar
Materiał informacyjny
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Stowarzyszenie Dębicka Akade-
mia Rozwoju rozpoczęło waśnie 
realizację projektu pod hasłem: 
Pesel nie jest przeszkodą, bo siła 
jest kobietą. Do kogo adresowane 
jest to przedsięwzięcie? 

To projekt realizowany z pro-
gramu Narodowego Instytutu 
Wolności i dedykowany kobietom 
z terenu gminy wiejskiej Dębica.

Dlaczego właśnie ta grupa?
Jestem po treningu mentalnym 

i rozwoju osobistym, ale jestem 
także kobietą ze wsi. Uważam, 
że to właśnie kobiety z terenów 
wiejskich napotykają na więcej 
ograniczeń, niż te z miasta. W mie-
ście wciąż warunki do rozwoju są 
lepsze, żyje się łatwiej. Nie chcie-
liśmy, żeby grupa docelowa była 

ograniczona wiekowo, projekt kie-
rujemy do kobiet, które w jakikol-
wiek sposób potrzebują wsparcia 
i wzmocnienia, bo są wykluczo-
ne - z różnych przyczyn: braku 
pracy, wykształcenia, czy innych 
powodów i nie czują się dobrze 
w życiu, dlatego chcą w nim coś 
zmienić. Doskonale wiem, jak 
wiele pracy wymaga osiągnięcie 
zamierzonych celów i ile trzeba 
w siebie zainwestować. I uczest-
niczki projektu też będą musiały 
zainwestować swój czas i zaan-
gażowanie. Nie dostaną gotowej 
recepty na sukces, ale narzędzia, 
dzięki którym będzie on możliwy 
do osiągnięcia. 

Jakie działania przewiduje pro-
jekt, co będziecie robić wspól-

Trzy pytania do... Dominiki Marć,

szefowej Dębickiej Akademii Rozwoju.

nie z  kobietami, które do nie-
go przystąpią? 

 W ramach projektu dla 60 ko-
biet zostanie przeprowadzony 
cykl warsztatów budujących ich 
pewność siebie, wspierających 
w zmianie. To będzie budowa 
nie tylko mentalna, ale również 
wsparcie wizażysty, dietetyka. 
Oprócz warsztatów zaprosimy 
szersze grono na forum społecz-
ne, dotyczące potrzeby zmian 
w życiu. Będzie kino na obcasach, 
oraz piknik integrujący miesz-
kańców gminy. Na wykonanie 
tych wszystkich planów mamy 
czas od teraz do listopada 2024.  

(nan)

Kobiety ze wsi wciąż 
mają trudniej

Atrakcji nie zabraknie

Sprostowanie Sprostowanie

Jeśli lubisz konie, wybierz 
się do Hucułka

Nie zgadzały się niektóre kwoty Podpisał Wojciech Szot

Urządzenia ze stacji PKP 
trafiły do muzeum

Nasze firmy już szykują 
się do odbudowy Ukrainy 

Horse z atrakcyjnymi nagrodami, 
a także pokaz skoków przez prze-
szkody w wykonaniu członków 
klubu jeździeckiego Czempion. 
Będzie możliwość zrobienia sobie 

zdjęcia z końmi i zakupu okolicz-
nościowych gadżetów związanych 
z dębicką stajnią. Impreza potrwa 
do 19:00.

(nan)

Dębica, którzy pełnią równocześnie 
obowiązki sołtysów zostały podane 
niewłaściwe kwoty. Treść powinna 
brzmieć następująco:

W gminie Dębica podwójne diety 
pobierają Tomasz Domaradzki ze 
Stasiówki (1 300 zł + 950 zł), Mag-
dalena Lesiak z Podgrodzia (1 500 
zł + 950 zł), Agata Wiater z Nagaw-
czyny (1 500 zł + 1 050 zł), Lech Żu-

rek z Brzeźnicy (1 300 zł + 1 050 zł) 
i Piotr Żybura z Pustkowa-Osiedla 
(2 500 zł + 1 050 zł). 

Magdalena Lesiak i Agata Wiater 
mają wyższą dietę radnego, bo są 
przewodniczącymi komisji, a Piotr 
Żybura jako przewodniczący rady.  
Wysokość diety sołtysów zależy od 
liczby mieszkańców sołectwa.

JAG

W programie imprezy pokazy jeździeckie. Fot. FB Ranczo Hucuek. 

Na Dzień Otwarty zaprasza 
Klub Jeździecki Ranczo 
Hucułek. 

Wydarzenie ma na celu nie tyl-
ko zaprezentowanie działalności 
klubu, umiejętności jego członków 
i czworonożnych podopiecznych. 
Przez cały czas trwania imprezy 
prowadzona będzie zbiórka na 
utrzymanie koni seniorów, które 
w  Hucułku znalazły dożywotnią 
przystań. 

Spotkanie zaplanowane zostało 
w najbliższy czwartek, w siedzi-
bie klubu przy ulicy Wiejskiej 10a 
w Dębicy. Rozpocznie się o 15, a or-
ganizatorzy zadbali, by w progra-
mie nie zabrakło atrakcji. 

Będą przejażdżki na koniach, po-
kaz kadryla, w którym zaprezentują 
się młodsi jeźdźcy, konkurs Hobby 

W artykule pt. Podwójne diety na 
celowniku RIO - Radni będący soł-
tysami mogą stracić pieniądze, któ-
ry został opublikowany na str. 11, 
w przypadku trójki radnych gminy 

Na to przynajmniej liczą przed-
stawiciele spółki PKP Polskie Linie 
Kolejowe. Tomasz Czapla, dyrektor 
Muzeum Regionalnego w Dębicy 
twierdzi jednak, że o takiej wysta-
wie będzie mógł myśleć dopiero 
wtedy, gdy miasto, zgodnie z za-
powiedziami, zdecyduje się na mo-
dernizację muzeum. Obecnie nie 
ma przestrzeni na organizację ta-
kiej ekspozycji. Tłumaczy również, 
że starał się o przejęcie urządzeń 
pochodzących ze zmodernizowa-
nej stacji Kochanówka-Pustków 
przede wszystkim po to, by uchro-
nić je przed trafieniem na złom. 

- Kolej powinna być nam 
wdzięczna, że chcieliśmy się tym 
zająć - podkreśla dyrektor. 

Urządzenie sterowania ruchem 
kolejowym, które znalazło się 
w zasobach muzeum, składa się 
z pulpitu sterowniczego, aparatu 

blokowego 16-okienkowego, apa-
ratu blokowego 4-okienkowego, 
skrzyni zależności, aparatu bloko-
wego z podstawą, dźwigni sygna-
łowej oraz zastawki nad blokiem 
pochodzących z nastawni. 

- To nie są jakieś zabytkowe, bar-
dzo stare urządzenia, tylko już po-
wojenne, pochodzące z lat 50-tych 
- wyjaśnia Tomasz Czapla. 

Przedstawiciele PLK SA podkre-
ślają, że nie jest to pierwsza ich da-
rowizna, która trafiła do dębickiego 
muzeum. W 2016 roku przekazali 
tam fragment zabytkowego dźwi-
gara mostu kolejowego na Wisłoce, 
który zbudowany został w latach 
pięćdziesiątych XIX wieku w ra-
mach budowy linii kolejowej arcy-
księcia Karola Ludwika. 

 Mimo tego szef Muzeum Regio-
nalnego przekonuje, że to o wiele 
za mało, nie tylko by planować, 
ale w ogóle myśleć o organizacji 
wystawy poświęconej historii ko-
lejnictwa. Co nie znaczy, że kiedyś 
taka nie powstanie. 

tra

Katalog Polskich Spółek zainte-
resowanych odbudową Ukrainy 
to publikacja, która premierę miała 
w zeszłym tygodniu. To wspólna 
inicjatywa Ministerstwa Rozwo-
ju i Technologii i Polskiej Agen-
cji Inwestycji i Handlu, których 
przedstawiciele już dziś myślą 
o możliwościach udziału polskich 
przedsiębiorców w powojennej 
odbudowie Ukrainy. A ta, według 
obecnych wyliczeń, kosztować mo-
że minimum 900 mld dolarów. 

Dlatego nabór firm zainteresowa-
nych współpracą ze stroną ukraiń-
ską po ustaniu działań wojennych, 
ruszył w czerwcu zeszłego roku.

- Zainteresowanie polskich przed-
siębiorców przerosło nasze oczeki-
wania: w ciągu 8 miesięcy w bazie 
zarejestrowało się około 2000 firm 
- informuje Waldemar Buda, mini-
ster rozwoju i technologii.

Wśród nich firmy z branży bu-
dowlanej, energetycznej, rolno-spo-
żywczej, farmaceutycznej, czy IT.

W katalogu tych pierwszych nasz 
powiat reprezentuje Przedsiębior-
stwo Budowlano-Usługowe Hand-
-Bud z Dębicy. Firma, która na co 
dzień współpracuje m.in. z takimi 
inwestorami jak Śnieżka, Goody-
ear, czy Kronospan proponuje swo-
je usługi w zakresie projektowania 
i budowy pod klucz budynków 
użyteczności publicznej, a także hal 
przemysłowych i sportowych. 

Drugą z dębickich firm - Suret, 
znaleźć można w dziale: Maszyny 
i urządzenia. Jej oferta dla Ukrainy 
to przede wszystkim świadczenie 
usług produkcyjnych, przenosze-
nie linii oraz wynajem i serwis wóz-
ków widłowych.

Przedstawiciele firm, które chcia-
łyby znaleźć się w drugiej edycji 
katalogu, który ukaże się za kilka 
miesięcy, powinni wejść na stro-
nę odbudowaukrainy.paih.gov.pl 
i wypełnić formularz. 

tra

W poprzednim wydaniu Obser-
watora Lokalnego ukazał się ar-
tykuł dotyczący sesji zwołanej na 
wniosek opozycyjnych radnych Ra-
dy Powiatu. Pod wnioskiem o zwo-

łanie sesji podpisało się siedmiu 
radnych powiatowych, a wśród 
nich - jak podałem błędnie w tek-
ście - nie było radnego Andrzeja 
Witka. Był natomiast podpis Woj-
ciecha Szota, o którym w materiale 
nie wspomniałem. Za pomyłkę obu 
radnych Rady Powiatu Dębickie-
go przepraszam.

rar

W numerze 18 OL ukazały się 
błędne informacje dotyczące diet 
radnych i sołtysów.

Kiedyś, być może, będą częścią 
wystawy poświęconej historii 
kolejnictwa w Dębicy i okolicach.  

Wśród spółek zainteresowanych 
odbudową Ukrainy znalazły się 
dwie z naszego powiatu. 

To nie Andrzej Witek złożył 
podpis pod wnioskiem 
o zwołanie sesji.
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Temat tygodnia
Po egzaminie ósmoklasisty

Z matematyki poszło im lepiej 
niż z języka polskiego

- Lepiej mieć nauczyciela, który dużo wymaga 
i trzyma dyscyplinę na lekcjach, niż jakiegoś 

luzaka - zauważa ósmoklasista.

Janusz Grajcar

Ósmoklasiści są już po egzaminach. Od lewej stoją uczniowie Szkoły Podstawowej nr 5 w Dębicy: Maksymilian 
Stepaniak, Jakub Pękala, Nikoletta Bizoń, Amelia Bała, Michał Kędzior i Nikodem Rusek.

Dobra nauczycielka to skarb
Nikoletta Bizoń nie ukrywa, że 
z językiem polskim się nie lubi, ale 
bardzo pomogła jej nauczycielka 
Dorota Grinke. Jej pracę chwali 
również Nikodem Rusek.

- Lepiej mieć nauczyciela, który 
dużo wymaga i trzyma dyscyplinę 
na lekcjach, niż jakiegoś luzaka - za-
uważa ósmoklasista.

Jego koleżanka dodaje, że bardzo 
dobrze wychodziły jej wszystkie 
wypracowania, a na egzaminie du-
żo było pytań otwartych, więc był 
jakby pod nią skrojony.

- Jeszcze gdyby nie te zamknię-
te z gramatyki czy o części mowy 
i zdania, to już w ogóle byłoby ide-
alnie - zapewnia Nikoletta Bizoń.

Załamana jest natomiast roz-
prawką, bo czuje, że jej nie wyszła. 
A trzeba było w niej odpowiedzieć 
na pytanie: czy to, jacy jesteśmy, 
zależy od nas. W oparciu oczywi-
ście o lektury obowiązkowe. Ona 
wybrała Małego księcia, Opowieść 
wigilijną i Kamienie na szaniec.

Nikodem Rusek uważa, że 
wszystko poszło mu lepiej, niż się 
spodziewał. Nie oznacza to jednak, 
że nie mogło być jeszcze lepiej. Pre-
tensje może mieć tylko do siebie. 
Na arkuszu z matematyki popełnił 
głupie, jak sam je nazywa, błędy 
w dodawaniu i odejmowaniu.

- Poczułem się zbyt pewnie i stra-
ciłem dwa punkty, a być może 
miałbym komplet - żałuje teraz.

Czas na kluczowe wybory
Maksymilian Stepaniak chce być 
uczniem klasy matematyczno-geo-
graficzno-anglistycznej w II LO. 
Jakub Pękala złożył wniosek do tej 
samej szkoły na profil matematycz-
no-gegraficzny. Pierwszym wybo-
rem Michała Kędziora jest klasa 
matematyczno-informatyczno-fi-
zyczna w III LO. Nikodem Rusek 
chce dostać się na automatykę do 
Kwiatka lub profil matematyczno-
-fizyczny w II LO. Nikoletta Bizoń 
chyba zrezygnuje z planów uczenia 
się w klasie matematyczno-fizycz-
nej i będzie chciała pójść na infor-
matykę do ZS nr 2. Amelia Bała 
jeszcze decyzji nie podjęła.

grajcar@ol.com.pl

Maksymilian Stepaniak słyszał wiele opinii, że egzaminy 
dla ósmoklasistów były trudniejsze, niż przed rokiem.

I zupełnie się z tym twierdzeniem 
zgadza. Tak samo myśli również 
jedna z jego koleżanek ze Szkoły 
Podstawowej nr 5 w Dębicy Ame-
lia Bała.

Wyniki są nieważne?
Kiedy spotykam się z grupką sze-
ściu uczniów, są już po wszystkich 
egzaminach. We wtorek zdawali 
język polski, w środę matematykę, 
a w czwartek język obcy. Wszyscy 
wybrali angielski. W najlepszej sy-
tuacji są Maksymilian Stepaniak 
i Jakub Pękala, którzy właściwie 
nie muszą czekać na wyniki.

- Jako laureat konkursu z geogra-
fii jestem przyjmowany do liceum 
w pierwszej kolejności. Wyniki 
z tego egzaminu są nieważne, 
więc podszedłem do niego na lu-
zie, bez żadnego stresu - stwierdza 
Maksymilian Stepaniak.

Zarówno w ubiegłym roku szkol-
nym, jak i obecnym miał pierwszy 
na Podkarpaciu wynik z geografii. 
Podkreśla, że to także dzięki du-
żej pomocy ze strony nauczycielki 

biej, po prostu lepiej niż oczekiwa-
ła poszła jej matematyka.

Matematyka na 100 procent
Jakub Pękala, podobnie jak Mak-
symilian Stepaniak, jest laureatem  
olimpiady z geografii, ale też histo-
rii. Jego też nie zwalniało to z żad-
nej części egzaminu. Najlepiej czuł 
się na tym czwartkowym z języka 
angielskiego i środowym z mate-
matyki.

- Ale myślę, że polski też dobrze 
napisałem - dodaje.

Do matematyki, jak twierdzi, 
ma talent. Odpowiedział na każde 
z dziewiętnastu pytań, bo nie były 
za trudne. Po sprawdzeniu arkuszy 
jest przekonany, że może liczyć na 
100 procent. Choć zadanie z geome-
trii trochę wysiłku wymagało.

Zwraca uwagę na nie także Mi-
chał Kędzior. Zadaniem uczniów 
było obliczyć wysokość trójkąta 
w figurze składającej się z dwóch 
przylegających do siebie trójkątów. 
Wiadome było, że wysokość tego 
mniejszego wynosi 2 cm, a bok, 
którymi się stykają mierzy 8 cm. 
Prawidłowa odpowiedź powinna 
brzmieć 10 cm.

Anny Doniec. Zaproponowała mu 
start w konkursie, bo wcześniej 
współpracowała z jego siostrą, a on 
po prostu wciągnął się w tematykę. 

Egzaminy nie sprawiły mu 
większego problemu, bo mate-
matykę rozumie, a język angiel-
ski przychodzi mu naturalnie. To 
dzięki temu, że od dziecka oglądał 
dużo programów w tym języku 
i szybko łapał kolejne słówka.

Poczeka do lipca
Najlepszego wyniku z angielskie-
go spodziewa się również Amelia 
Bała. Choć ona, chyba jako jedna 
z niewielu, nie sprawdza arkuszy 
z rozwiązaniami. Woli w swoistej 
niepewności poczekać do lipca, 
kiedy ogłoszone zostaną wyniki 
i wtedy dopiero przekonać się, 
jak zdała.

- Były nawet łatwe zadania, choć 
nad niektórymi trzeba się było 
dłużej zastanowić - przekonuje.

Mimo że może siebie nazwać 
bardziej humanistką, niż umysłem 
ścisłym, to z matematyki spodzie-
wa się lepszego wyniku, niż z ję-
zyka polskiego. Nie oznacza to, że 
ten drugi przedmiot napisała sła-

- Nie było to trudne, ale trzeba 
było pomyśleć, żeby przyszło do 
głowy, jak dojść do rozwiązania - 
podkreśla Jakub Pękala.

Pomocne bajki
Michał Kędzior zwraca uwagę na 
jeszcze jedno zadanie, które było 
bardziej wymagające od innych. 
Choć on również woli matematykę 
od języka polskiego, to obliczenie 
objętości jednego prostopadłościen-
nego klocka na podstawie danych 
dla pięciu takich samych zajęło mu 
najwięcej czasu.

- Zresztą proszę sobie sprawdzić, 
jest arkusz na stronie Centralnej 
Komisji Egzaminacyjnej, ostatnie 
zadanie - sugeruje.

Jest pewien, że wynik, który 
osiągnie z matematyki, będzie dla 
niego zadowalający. Ale trudno, 
żeby było inaczej, skoro zapewnia, 
że ją lubi i rozumie. Nie ma też 
żadnych obaw związanych z czę-
ścią językową egzaminu. Pomocne 
w jego mniemaniu okazały się baj-
ki. Oglądał je w wersji angielskiej 
od najmłodszych lat i teraz nauka 
tego języka przychodzi mu bar-
dzo łatwo.
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Dębica

INFORMATOR MIEJSKI

Dębica
Urząd Miejski
tel. 14 683 81 00

Miejski Ośrodek Pomocy Społecznej
tel. 14 681 35 90, 14 681 35 91

Zespół ds. przeciwdziałania przemocy 
w rodzinie
tel. 14 670 33 42

Punkt nieodpłatnej pomocy prawnej 
tel. 14 680 31 46, 690 901 136 (rejestracja)

Zakład Usług Miejskich
tel. 14 681 64 86, 14 682 70 50

Policja - KPP w Dębicy
47 8228 399 (centrala), 47 8228 310 (o�cer 
dyżurny), 47 8228 370 (telefon zaufania).

Arka – Specjalistyczna poradnia i Telefon 
Zaufania
tel. 14 681 81 41

Powiatowe Centrum Pomocy Rodzinie
tel. 14 680 31 21

Środowiskowy dom samopomocy
tel. 14 666 87 02, 14 670 20 51

Ośrodek Interwencji Kryzysowej
tel. 14 670 33 42

Poradnia Psychologiczno – Pedagogiczna
tel. 14 670 24 60

Podkarpackie stowarzyszenie pomocy oso-
bom uzależnionym i ich rodzinom Jutrzenka
tel. 14 682 16 69

Stowarzyszenie Osób Działających w Zakre-
sie Pomocy Społecznej Ad Astram
tel. 14 670 50 06

Stowarzyszenie Obrony Praw Człowieka
tel. 14 682 72 19

Powiatowy Rzecznik Konsumentów
tel. 14 680 31 27

Towarzystwo Pomocy im. św. Brata Alberta
tel. 14 670 44 71

Stowarzyszenie im. E. Bojanowskiego 
Dobroć
tel. 14 682 22 90

Dębickie Hospicjum Domowe im. Jana Paw-
ła II
tel. 507 506 808 / (14) 690 20 44

Stowarzyszenia Rodziców I Przyjaciół Osób 
Niepełnosprawnych Radość
tel. 14 696 91 38

Stowarzyszenia na rzecz wspomagania osób 
z niepełnosprawnością i ich otoczenia Z Po-
trzeby Serca
tel. 512 305 090, 14 677 85 98

Stowarzyszenie dla Osób Autystycznych i ze 
Spektrum Autyzmu Ukryty Dar
tel. 791 132 080

Ośrodki zdrowia
POZ w Dębicy
Przychodnia Nr 1, ul. Cmentarna 54
tel. 14 682 78 01, 14 682 78 02

NZOZ „Dwójka”,ul. Krasickiego 1
tel. 14 670 07 72

Przychodnia Nr 5, ul. Szkolna 4
tel. 14 682 78 13

NZOZ Cor-Med, ul. Kolejowa 34
tel. 14 680 86 91

NZOZ Kol-Med, ul. Kolejowa 19
tel.  14 670 26 57

Seniorzy sami dali radę

Przetarg rozstrzygnięty

Wymagało to wiele pracy, 
ale jaki teraz mają widok z okien!

Ciemność nam nie grozi
Hala łukowa również dla 
Szkoły Podstawowej nr 4

Lokatorzy bloku numer 6 przy 
ulicy Matejki zawsze chcieli, by 
było tam ładnie. A przynajmniej 
ich część. Sąsiedzki konflikt niwe-
czył zamiar utworzenia ogrodu, 
bo nie wszystkim taki pomysł się 
podobał. Ale życie napisało własny 
scenariusz i kiedy tylko pojawiła 
się możliwość zagospodarowania 
dwóch placyków przed wejściem 
do budynku, grupa aktywistów 
ruszyła do pracy. Patrząc na za-
dbane,  kwitnące rabaty, aż trudno 
uwierzyć, że w tamtym roku nic tu 
jeszcze nie było. 

- To wszystko dzieło Grażynki 
- mówi Ewa Kuc, pokazując na są-
siadkę Grażynę Cich.

Ta ostatnia przyznaje, że praco-
wała niemal bez wytchnienia. Wy-
prowadzała psa na spacer, a potem  
długie godziny spędzała w ogro-
dzie. I tak prawie codziennie przez 
bite dwa miesiące.

Sąsiedzi pomagali: kupili kwiaty, 
ale też donosili pani Grażynie obia-
dy, bo ona sama, zajęta aranżacją 
ogrodów, nie miała nawet czasu, 
by gotować. Było warto.

To nie wszystko, co udało się zro-
bić w otoczeniu szóstki. Zarośniętą 
krzewami skarpę oczyścili i zamie-
rzają obsiać trawą.

- Tu z kolei pan Staszek pracował, 
prawie sam wszystko zrobił. Ale 
pomogło też Centrum Integracji 
Społecznej - mówi Ewa Kuc.

Stanisław Hendras skromnie 
spuszcza głowę, ale widać, że jest 
zadowolony ze swojej pracy. Po-
dobnie jak jego koleżanki. I trzeba 
przyznać, że mają powody do du-
my.

- Żeby tak każdemu się chciało, 
wszędzie byłoby tak ładnie. Teraz 
jeszcze czekamy aż nam chodniki 
zrobią - mówi Grażyna Cich. 

(nan) Ewa Kuc, Grażyna Cich i Stanisław Hendras cieszą się z ogrodu. 

Do niedawna była tam skarpa zarośnięta krzakami.  
Teraz  oczy cieszy przepiękny ogródek, a nawet dwa. 

Przetarg na dostawę prądu dla 
potrzeb oświetlenia dróg, terenów 
otwartych, budynków i jedno-
stek organizacyjnych miasta roz-
strzygnięty został kilka dni temu. 
Wystartowały w nim trzy firmy. 
Najniższą ofertę na ponad 8,5 mln 
zł przedstawiła Energa, a ok. 300 
tys. zł więcej chciał Tauron. Trze-
cia i najwyższa oferta to ta złożona 
przez spółkę Green - 11,1 mln zł.

Ostatecznie władze wybrały ofer-
tę spółki Energa i w ciągu najbliż-
szych dni podpisana zostanie z nią 
umowa. Pojawiły się jednak głosy, 
że w Dębicy w pewnym momencie 
może dojść do wyłączenia uliczne-
go oświetlenia, gdyż braknie pie-

niędzy na opłaty za prąd. Miasto 
na to zadanie ma zabezpieczone 
2,9 mln zł. Co z pozostałą kwotą 
w wysokości 5,6 mln zł?

Wiceburmistrz Jerzy Sieradzki 
wyjaśnił, że 2,9 mln zł to pienią-
dze, które zostały zabezpieczone 
na ten rok.

- Podczas ostatniej sesji Rady 
Miejskiej w Dębicy wprowadzone 
zostały zmiany do Wieloletniej Pro-
gnozy Finansowej - wyjaśnia.

A to oznacza, że zarówno bur-
mistrz Mariusz Szewczyk, jak 
i skarbnik Lucyna Sikora będą 
mogli parafować umowę z Ener-
gą, jak również to, że pieniądze 
na dostawę energii elektrycznej 
w przyszłym roku również zostaną 
zabezpieczone. Nowa umowa być 
może będzie obowiązywała już od 
1 czerwca.

rar

Pieniądze te przeznaczone zosta-
ną na budowę boiska wielofunkcyj-
nego przy Szkole Podstawowej nr 4 
wraz z zadaszeniem. Będzie to tzw. 
konstrukcja łukowa. Pieniądze po-
chodzą z programu Olimpia, a po 
zakończeniu robót szkoła zyska bo-
isko o wymiarach 20x40 m.

Jak zapowiadał kilka tygodni 
temu wiceburmistrz Dębicy Ma-
ciej Małozięć oprócz boiska przy 
hali sportowej powstanie również 
mobilna strzelnica laserowa z mi-
nimum czterema stanowiskami. 
Burmistrz Mariusz Szewczyk nie 
kryje zadowolenia z pieniędzy, ja-
kie do miasta trafią.

– Bardzo się cieszę z tego, że już 
za półtora roku młodzież z Czwór-
ki będzie miała wspaniały obiekt 
sportowy – mówi Mariusz Szew-
czyk.

Z budowy hali cieszy się również 
radny Rady Miejskiej w Dębicy 
Sławomir Gleń, który pracuje w SP 
nr 4.

- Jak tylko pojawił się program 
Olimpia, to od razu pojechałem 
porozmawiać z wiceburmistrzem 
Jerzym Sieradzkim o tym, by mia-
sto złożyło wniosek - podkreśla.

Szacowany koszt budowy hali 
to blisko 4 mln zł. Jak zapewnia 
wiceburmistrz Sieradzki, z obiek-
tu będzie można korzystać rów-
nież zimą, a inwestycja ma zostać 
zrealizowana do końca listopada 
2024 roku.

rar

Miasto niebawem podpisze 
umowę na dostawę 
energii elektrycznej.

Niespełna 2,8 mln zł otrzyma 
miasto z Ministerstwa Sportu 
i Rekreacji. 

eprasa.pl f77c4d5db2
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3 czerwca 2023

DARMOWE BADANIA
Urząd Miejski w Dębicy i Centrum 
Medyczne Medyk zachęcają do 
wzięcia udziału w bezpłatnych 
badaniach pro�laktycznych. Ak-
cja skierowana jest do dębiczan 
po 40. roku życia, a odbywa się 
w ramach programu Pro�lakty-
ka 40 Plus. Prowadzona będzie 
w trzech miejscach: 12-13 czerw-
ca w sali nr 10 w Domu Sportu, 
godz. 7–10; 14 czerwca w Do-
mu Seniora przy ul. Rzeszowskiej, 
godz. 7–10; 17 czerwca, w świe-
tlicy OSP przy ul. Świętosława, 
godz. 7–10. Więcej informacji pod 
nr. tel. 517 194 743.

TO OSTATNI ETAP
Wykonawca stadionu lekkoatle-
tycznego rozpoczął ostatni etap 
budowy. Inwestycja ma być go-
towa na wakacje. W jej ramach 
powstanie m.in.: ośmiotorowa 
bieżnia o długości 400 metrów, 
oświetlenie, rzutnia do rzu-
tu oszczepem, skocznia do sko-
ku o tyczce, skoku w dal, skoku 
wzwyż i trójskoku.

OGŁOSILI DRUGI PRZETARG
Urząd Miejski kolejny raz szu-
ka wykonawcy, który wykona 
dokumentację przebudowy ul. 
Strumskiego i Głowackiego. Po-
przednim razem jedyna oferta 
przekroczyła nieznacznie kwotę, 
jaką miasto planowało wydać na 
ten cel. Firma BetaProjekt z Rze-
szowa za wykonanie dokumen-
tacji chciała otrzymać 225 tys. zł, 
a miasto miało do dyspozycji 200 
tys. zł. Władze nie zdecydowały 
się dołożyć tej kwoty.

Dębica

Dyrektor Grzegorz Nowacki (u góry, po lewej) zachęca mieszkańców 
Wolicy, by zapisywali dzieci do kierowanej przez niego szkoły.

Chcą, by powstała klasa 0

Decyzja w sprawie oddziału 
w Dwunastce nie zapadła

W tej sprawie do Urzędu Miej-
skiego w Dębicy wpłynęła petycja 
podpisana przez rodziców dzie-
ci, które uczęszczają do oddziału 
przedszkolnego przy SP nr 12. Oba-
wiają się oni, że od roku szkolnego 
2023/2024 na Wolicy zerówka nie 
powstanie. I jeśli weźmiemy pod 
uwagę przepisy, to tak właśnie 
może być.

Kiedyś dopłacali więcej
Subwencja oświatowa, jaką miasto 
otrzymuje na oddziały zerowe jest 
zbyt mała. Jak podkreśla wicebur-
mistrz Maciej Małozięć, wystarcza 
ona na pokrycie zaledwie połowy 
kosztów. Resztę dopłaca miasto.

Kiedyś dopłacało więcej, dzię-
ki czemu w poprzedniej kadencji 
oddziały przedszkolne przy szko-
łach funkcjonowały do godz. 15. 
Obecnie zamykane są o 13:30. To 
główny powód, przez który rodzi-
ce decydują się przepisywać swoje 
pociechy np. do przedszkoli pry-
watnych, które zajmują się dziećmi 
do godz. 18. 

Bardzo byśmy chcieli
Dyrektor SP nr 12 Grzegorz No-
wacki pytany o to, czy miasto blo-
kuje powstanie oddziału zerowego, 
zaprzecza.

- Tu nie ma ze strony miasta żad-
nych oporów. Chodzi o to, że jest za 
mało dzieci - wyjaśnia.

Aby oddział zerowy powstał mu-
si być do niego zapisanych co naj-
mniej 15 maluchów. Tymczasem na 
liście na przyszły rok jest ich zaled-
wie siedem.

- Ja bym bardzo chciał, żeby ze-
rówka powstała - podkreśla dy-
rektyor, licząc na to, że ktoś jeszcze 
zdecyduje się zapisać do Dwunast-
ki swoje dziecko.

A nabór wciąż trwa i trwał będzie 
do końca sierpnia tego roku.

Ostateczna decyzja odnośnie 
powstania zerówki przy szkole na 
Wolicy dopiero zapadnie. Rozmo-
wy na ten temat w zasadzie jeszcze 
się nie rozpoczęły, ale niebawem 
to nastąpi.

- Być może oddział powstanie, 
nie wykluczamy tego - podkreśla 
Maciej Małozięć.

Sytuacja będzie coraz gorsza
Liczby są nieubłagane, a dane de-
mograficzne nie pozostawiają złu-
dzeń - będzie jeszcze gorzej. Kolejne 
programy socjalne ogłaszane przez 
rząd nie zmieniają niczego, dzietność 
w polskich rodzinach nie wzrasta, 
wciąż spada.  

- W 2018 roku urodziło się w Dę-
bicy około pięciuset dzieci, a w ubie-

głym było ich 280 z hakiem, czyli 
ponad dwieście mniej - mówi bur-
mistrz.

To osiem oddziałów, czyli dwa 
przedszkola czteroodziałowe. W mie-
ście działają dzisiaj trzy takie placówki.

- I kiedyś trzeba się będzie z tym 
problemem zmierzyć - mówi wi-
ceburmistrz Małozięć.

Grzegorz Król

Zarówno rodzice dzieci, jak i dyrektor Szkoły Podstawo-
wej nr 12 chcą, by powstał tam oddział zerówki.
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Betonowy orzeł ze swastyką pochodzący z poligonu Wa�en SS Tr-Üb-Pl Heidelager, a znaleziony na 
terenie Ringu III, jest jednym z artefaktów, które wzbogaciły zbiory Ekspozycji Historyczno-Dydaktycznej 
u podnóża Góry Śmierci w Paszczynie, której pracownikiem merytorycznym jest Marian Matkowski.  Więcej 
na temat tego, co nowego można tam jeszcze zobaczyć napiszemy w następnym numerze OL. 

tra

Dębica i powiat

Dni Dębicy 2023

Będą Brathanki, didżeje, 
a nawet strongmani

Obchody Dnia Dziecka 
już się rozpoczęły

O godz. 11:00 rozpocznie się bieg 
uliczny, czyli Dębicka Dziesiątka 
z Maratończykiem. 

O godz. 14:00 z pokazem wystą-
pią strażacy, godzinę później za-
bawy poprowadzą reprezentanci 
klubu Five Fit,  a o godz. 16:00 roz-
pocznie się pokaz strongmanów. 

Artyści, którzy wystąpią z kon-
certem z piosenkami Krzysztofa 
Krawczyka (m.in. Michał Bober 
– znany publiczności z programu 
The Voice of Poland), wyjdą na sce-
nę około godz. 18:00. Dwie godziny 
później ustąpią miejsca gwieździe 
tegorocznych Dni Dębicy - zespo-
łowi Brathanki. 

Sobotnie świętowanie zakończy 
impreza taneczna, którą tym razem 
poprowadzi dj Jakub Żmuda. 

Zaparkują na Rynku
W niedzielę Dni Dębicy wrócą na 
Rynek. W samo południe rozpocz-
ną się tam Konfrontacje Kapel Lu-
dowych i Zespołów Śpiewaczych 
oraz Zlot Pojazdów Zabytkowych 
Moto Legendy. 

O godz. 19:00 z koncertem wy-
stąpi pochodzący z Jodłowej Maciej 
Kita, a o godz. 20:30 rozpocznie się 
ostatni punkt programu - potań-
cówka z zespołem Mega. 

Podczas Dni Dębicy wolontariu-
sze zbierać będą pieniądze na le-
czenie dębiczanki Karoliny Fronc, 
która choruje na nieuleczalną ziar-
niniakowatość Wegenera. Na lecze-
nie w klinice w Amsterdamie wciąż 
brakuje jej prawie 173 tys. zł. 

tra

O podwyżkach 
centralnego ogrzewania

- Ceny węgla i gazu idą w dół - 
niedawno można było przeczy-
tać, że są najniższe od przeszło 
roku czasu, a opłaty za centralne 
ogrzewanie i centralną ciepłą wodę 
z dębickiego MPEC-u biją rekordy. 
W największej dębickiej Spółdzielni 
Mieszkaniowej płacimy za central-
ne ogrzewanie 4,95 zł/m2 a za 1 
m3 ciepłej wody od maja br. 76,90 
zł. W tym 21,90 zł to opłata stała. 
Czy Pan Prezes MPEC-u mógłby 
wyjaśnić odbiorcom ten absurd - 
Emerytka.

O wyjeździe z Dębicy na marsz 
w Warszawie 4 czerwca

- Marsz za tym, aby było jak by-
ło: pieniędzy nie ma i nie będzie;  
wyprzedaż majątku narodowego;  
zacieśnienie współpracy z Rosją 
z taką jaka ona jest; popieranie 
wszystkiego co jest korzystne dla 
Niemiec; wprowadzenie euro; za-
branie świadczeń społecznych dla 
dzieci i emerytów; wydłużenie cza-
su pracy do przejścia na emeryturę; 

bankructwa polskich firm uczest-
niczących w przetargach..... Tego 
chcecie Polacy? Zobaczymy ilu chce 
powrotu takich rządów - Wyborca.

O wyjeździe po raz drugi
- Na pewno nie chcemy oszustów 
z pis i suwerennej, którzy napełniają 
własne kieszenie z naszych podat-
ków. Nie chcemy też polityka Kuki-
za, który dostał od PiS pieniądze za 
ich poparcie. To jawna korupcja po-
lityczna. Czarnek i Obajtek muszą 
odejść! Skazany były wójt Pcimia 
robi oszałamiającą karierę w tym 
naszym głupim kraju rządzącym 
przez matołów w moherowych 
beretach. Narobili funduszy, fun-
dacji, stowarzyszeń i kradną setki 
milionów złotych. Dziesiątki afer 
pisiorów od NCBiR z Bielanem i je-
go kolegami przez program Willa+ 
Czarnka, gdzie pisowcy podarowa-
li sobie nieruchomości, po fundusz 
sprawiedliwości pana Ziobro, gdzie 
wzięli na cele propagandy ponad 
440 mln pln zamiast przeznaczyć te 
pieniądze na ofiary wypadków itd. 
- Świadomy wyborca.

Zespół Brathanki wystąpi na stadionie miejskim w sobotę o godz. 20:00. 

Tak bawili się w Brzostku. 

Dni Dębicy rozpoczną się 
już w czwartek 1 czerwca 
i potrwają do niedzieli. 

Impreza, która odbędzie się 
w czwartek adresowana jest do naj-
młodszych i piszemy o niej obok. 
Za to już w piątek 2 czerwca Ratusz 
zaprasza na Rynek całe rodziny. 

W piątek rządzą nasi
Impreza rozpocznie się o godz. 
16:00 występami grup artystycz-
nych działających w Miejskim 
Ośrodku Kultury. Około godz. 
17:00 na scenę wyjdzie Marcin 
Zawora. Pochodzący z Pustkowa 
wokalista, który na swoim koncie 
ma dwa single i wiele nagród zdo-
bytych w konkursach wokalnych, 
wystąpi z gitarzystą Maksem Ty-
lem. Wykonają autorskie piosenki 
spod znaku alternatywnego popu 
i covery znanych utworów. 

Przed godz. 18:00 wystąpi na-
tomiast zespół kameralny Pre-
stoChango, złożony z uczniów 
i absolwentów Zespołu Państwo-
wych Szkół Muzycznych w Dębi-
cy. Na godz. 19:00 zaplanowany 
jest koncert laureatów Dębica Open 
Festival, a od godz. 21:00 zabawę 
taneczną poprowadzi dj Maxx.

Strongmani, Krawczyk 
i Brathanki

W sobotę Dni Dębicy przeniosą się 
na stadion przy ul. Akademickiej. 

Najwcześniej, bo już we wtorek 
30 maja, kiedy ten numer OL trafia 
do sprzedaży,  swoje święto dzieci 
świętować będą w Żyrakowie. Pik-
nik na placu przy dworku rozpocz-
nie się o 16, poprowadzi go Kinder 
Sid, zapewniając uczestnikom 
dwugodzinną animację z atrakcja-
mi. Będą zabawy, występy grup 
dziecięcych działających przy Cen-
trum Kultury i Promocji, wystawa 
prac plastycznych wychowanków 
kół artystycznych z gminy Żyra-
ków. Organizatorzy zapewniają 
także darmowe dmuchańce. Zaba-
wa potrwa do 18. 

W Dębicy z okazji Dnia Dziecka, 
w czwartek 1 czerwca w parku So-
koła, przy Domu Kultury Śnieżka, 
od 16:00 zaplanowano występy 
artystyczne grup działających przy 
Miejskim Ośrodku Kultury i Vocal 
Studio. Zaprezentują się także pod-
opieczni Zgranej Paki. Zabawę po-
prowadzi didżej. Uczestnicy będą 
mogli skorzystać z dmuchańców, 
animacji, gier i zabaw, konkur-
sów, malowania twarzy oraz słod-
kich niespodzianek.

Nazajutrz 2 czerwca obchody 
Dnia Dziecka w gminie Dębica. 
Odbędą się na obiektach Gmin-
nego Ośrodka Sportu i Rekreacji 
w Pustkowie - Osiedlu. W progra-
mie: Festiwal Sportu Gminnych 
Akademii Piłkarskich, pokazy stra-
żackie w wykonaniu OSP Zawada 
i OSP Paszczyna, a także pokazy 
chemiczne i lotnicze oraz baniek 

mydlanych, animacje. Do dyspo-
zycji uczestników 8 dmuchanych 
zamków i zjeżdżalni. Początek 
o 15:00.

W Pilźnie obchody Dnia Dziec-
ka zostaną połączone ze Świętem 
Rodziny, organizowanym co roku 
przez Towarzystwo Gimnastyczne  
Sokół. Wydarzenie zaplanowane 
zostało na 4 czerwca w niedzielę 
W programie liczne występy ar-
tystyczne, zaprezentują się grupy 
muzyczne dziecięce i dorosłych. 
Do tego pokaz militariów, koncert 
zespołu DoOporu, a także liczne 
gry i zabawy, darmowa wata cu-
krowa i popcorn. Impreza rozpocz-
nie się o 14:00.

W gminie Brzostek i Czarna 
dzieci świętowały w weekend po-
przedzający datę obchodów Dnia 
Dziecka, tak by termin nie kolido-
wał z imprezami z tego weekendu.

(nan)

Muzycznie, z występami, 
zabawami i poczęstunkiem dla 
uczestników. 
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Powiat dębicki
Kilka miesięcy w towarzystwie owadów

Kiedy wezwać straż, 
a kiedy jechać na SOR

Z umorzeń korzystają 
firmy i osoby prywatne   

Do interwencji związanych z owadami strażacy wyjeżdżają w specjalnych 
strojach. 

owada powinny nas skłonić do 
szybkiego stawienia się w szpital-
nym oddziale ratunkowym lub we-
zwania pomocy w postaci karetki 
pogotowia. Są to: szybko rozprze-
strzeniającą się wysypka, drętwie-
nie okolicy ust, ale też kończyn, 
obrzęki, duszności, gwałtowny 
spadek samopoczucia. To dolegli-
wości, które mogą świadczyć o re-
akcji alergicznej.

- Która może się pojawić w każ-
dej chwili. Nawet jeśli dotychczas 
następstwa ugryzień przechodzili-
śmy łagodnie - mówi lekarka.

Nie taki owad straszny
W kontaktach z owadami przyrod-
nik i ich znawca Andrzej Trzeciak 
zaleca przede wszystkim zacho-
wanie spokoju. Podkreśla, że prze-
strzeganie dystansu jest tak samo 
ważne, jak zdrowy rozsądek. 

- Często ich gniazda znajdują się 
w miejscach odosobnionych, nie-
dostępnych i wtedy nie stwarzają 
one dla nas zagrożenia. Przelatują-
ca czy też zwabiona słodkim sma-
kiem pszczoła, osa może pojawić 
się wszędzie i zawsze. Szerszenie 
i osy nie są zainteresowane atako-
waniem ludzi - zauważa.

Dodaje, że reagować powinniśmy 
jedynie w przypadkach, kiedy owa-
dy wybudowały gniazdo w bezpo-
średnim sąsiedztwie zabudowań 
ludzkich, gdzie przebywamy.

- Często niepokojone mogą sta-
wać się agresywne w obronie swo-
jego dobytku - mówi leśnik.

I apeluje, by nie zabijać owadów 
i nie niszczyć ich gniazd, bo są one 
częścią łańcucha pokarmowego 
i pełnią określone role w przyro-
dzie.

gaM

Do lata jeszcze daleko, 
a strażacy już  są wzywani 
do likwidacji gniazd.

Nie zawsze strażacy
Chodzi o gniazda owadów błon-
koskrzydłych, najczęściej szerszeni 
i os. Tej wiosny było już 13 takich 
interwencji, do których zadyspono-
wani zostali strażacy. Do zdarzeń 
z udziałem owadów najczęściej 
wysyłane są jednostki Ochotniczej 
Straży Pożarnej. Wiele z nich jest 
odpowiednio wyposażonych do 
wyjazdów do takich zdarzeń, mają 
ubrania ochronne zabezpieczające 
przed pogryzieniem.

- Na pewno takie stroje mają 
wszystkie jednostki z listy Krajo-
wego Systemu Ratowniczo-Ga-
śniczego - mówi Jacek Pawłowski, 
rzecznik prasowy Komendy Po-
wiatowej Państwowej Straży Po-
żarnej w Dębicy.

Podkreśla jednak, że nie do każ-
dego wezwania strażacy pojadą, bo 
likwidacja gniazd owadów należy 
do ich obowiązków tylko w okre-
ślonych warunkach. Interweniują 
w przypadku, gdy gniazdo uloko-
wane jest w budynkach użytecz-
ności publicznej, a na prywatnych 
posesjach wtedy, gdy w domu są 
małe dzieci lub seniorzy.

- W innych sytuacjach to nie jest 
zadanie strażaków, są prywatne 
firmy, którym można zlecić takie 
działania - wyjaśnia rzecznik. 

 Powodem do interwencji może 
być także uczulenie któregoś z do-
mowników na jad błonkoskrzy-
dłych. W takich okolicznościach 
ukąszenie przez owada: osę, szer-
szenia czy pszczołę może mieć na-
wet tragiczne skutki. 

Przy dusznościach na SOR
Monika Gołębiowska, specjalistka 
medycyny ratunkowej, wymienia 
objawy, które po ugryzieniu przez 

Dębica 
W mieście z umorzenia podatku 
skorzystały tylko 4 osoby. Kry-
stynie Krasoń burmistrz Mariusz 
Szewczyk umorzył 990 zł. W przy-
padku Zygmunta Żabickiego było 
to 753 zł, Józefa Migalskiego 558 zł, 
Adama Poloczka 525 zł. 

Z ulgi w formie rozłożenia na-
leżności na raty skorzystali: Jerzy 
Worek, Anna Florka, Renata Na-
gawiecka, Elżbieta Sokołowska, 
Agnieszka Lis, Renata Ziembla, 
Beata Misiewicz, Wiesław Dygdoń, 
Robert Piczak, a także firmy: Glass 
System-Dexpol, PKS i WUCh.

Z tytułu podatku rolnego z umo-
rzenia skorzystali: Ryszard Pasek, 
Lucyna Rydzy, Barbara Nowak, 
Marta Rydzy, Maria Kubik, Stani-
sław Więcek, Lucyna Mańkowska, 
Rafał Boryński, Andrzej Dryja, Gra-
żyna Występek, Teresa Pięta, Jacek 
Strzyż i Robert Krypel. Informacja 
opublikowana w BIP nie zawiera 
jednak kwot, jakie mieli wpłacić do 
kasy miasta.

Gmina Pilzno 
Z pomocy publicznej skorzystał 
Andrzej Słowik, a także firmy: Li-
dii Pyzi, Beaty Piotrowskiej, Marka 
Smoły i Tomasza Anioła oraz spół-
ka Domara. Zwrot podatku akcyzo-
wego w I kwartale otrzymało 649 
osób, a w III było to 505 osób. 

Ze zwolnienia z opłaty adiacenc-
kiej, wynikającej ze wzrostu war-
tości nieruchomości na skutek jej 
podziału lub scalenia skorzystali: 
Robert Rynkar (600 zł) i Janusz No-
wak (853 zł). 

Gmina Brzostek 
W tej gminie jeszcze więcej miesz-
kańców i firm skorzystało z moż-
liwości otrzymania części podatku 
zawartego w cenie oleju napędo-
wego, bo były to aż 803 podmio-
ty. Ponadto z pomocy publicznej 

skorzystali: Mieczysław Dziedzic 
- 4 537 zł, Maria Kapała - 2 808 zł, 
Dagmara Klimek - 4 551 zł, Anna 
Majewska, Marta Majewska i Jakub 
Majewski - 6 958 zł, Aneta Niedba-
lec - 3 984 zł, Władysław Radzik 
(w spadku) - 3 008 zł, Daniel Sma-
gacz - 8 881 zł, Ryszard Tyburowski 
- 5 302 zł. 

Gmina Żyraków
Z umorzenia zaległości podatkowej 
skorzystali: Janusz Gliwa - 6 434 zł, 
firma Tęcza - 5 083 zł, Mirosław 
Nielipiński - 735 zł i Gminny Zakład 
Gospodarki Komunalnej - 71 772 zł. 
Z umorzenia zaległej opłaty za od-
biór i zagospodarowanie odpadów 
wraz z odsetkami: Marek Janora 
- 1 009 zł i Danuta Szewc - 1 863 
zł. Markowi Giecowi gmina umo-
rzyła podatek oraz przyznała ulgę 
z tytułu nabycia gruntów - 1 972 zł, 
podobnie Małgorzacie i Krzyszto-
fowi Matuszkiewiczom - 1 785 zł. 
Z umorzenia podatku skorzystali 
Halina i Jan Persakowie - 740 zł, 
a z umorzenia odsetek Jerzy Stolar-
czyk - 2 273 zł. 

Na umorzenie i rozłożenie na raty 
zaległości podatkowej mogli liczyć: 
Józef Gil - 60 505 zł, Patryk Orkisz 
- 5 423 zł, wspólnie Patryk Orkisz 
i Kornel Orkisz - 3 967 zł, a także 
Bernadetta i Jerzy Stolarczykowie - 
72 507. Z ulgi z tytułu nabycia grun-
tu skorzystali: Krystyna i Zygmunt 
Zimowe - 4 245 zł, Dorota Poproch - 
763 zł, Tomasz Duma - 2 182 zł, Łu-
kasz Poproch - 1 019 zł, Małgorzata 
i Andrzej Kotowie - 1 331 zł, Agata 
i Krzysztof Dygdoniowie - 705 zł.

Na raty wójt rozłożył podatek: 
firmie Immo (19 683 zł), Tadeuszo-
wi Klabasze (17 980 zł), Sebastiano-
wi Klabasze (13 843 zł), Feliksowi 
Jońcowi (7 290 zł), a Annie Radzik, 
Marcinowi Radzikowi i Joannie 
Potyrale również zaległość podat-
kową wraz z odsetkami (22 081 zł).

O umorzeniach podatkowych, 
a także o pomocy na kształcenie 
młodocianych pracowników, na-
piszemy w kolejnych numerach 
OL. 

tra

Samorządy opublikowały 
właśnie informacje dotyczące 
udzielonej w zeszłym roku 
pomocy publicznej. 
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Gminy w większości organizują 3-4 godzinne zajęcia

Powiatowy Dzień Matki

Statuetek do wręczenia było dwanaście

Na półkolonie zapisywali się już w marcu 

Jako druga tytuł Zasłużona Mat-
ka odebrała Monika Cetnarska, 
która jest członkinią KGW w Ko-
złowie. Z tym, by statuetka trafiła 
akurat do niej, zgodziły się też in-
ne członkinie tego koła, które ją do 
tego wyróżnienia zgłosiło. A jedną 
z podstawowych przesłanek było 
to, że jest mamą czterech synów.

- Wszyscy już są dorośli i żonaci. 
Mamy też pięć wnuczek - mówi 
Monika Cetnarska.

Jej synowie rodzili się w niewiel-
kich odstępach czasu. Najstarszy 
ma teraz 40 lat, drugi 39, trzeci 37, 
a czwarty 36. To oznaczało dla niej 
bardzo dużo obowiązków, z który-
mi, jak podkreśla jej mąż Zbigniew 
Cetnarski, radziła sobie znakomi-
cie. A żona od razu dodaje, że to 
dlatego, że on jej we wszystkim po-
magał.

Mieszkanka Kozłowa zajmowała 
się jednak nie tylko domem i dzieć-
mi. Pracowała też zawodowo. Zbi-
gniew Cetnarski zauważa, że przez 
41 lat (1980-2021), czyli całą karierę 
zawodową, co jest obecnie rzeczą 
mało spotykaną, była zatrudniona 
w jednej firmie. Bo choć jej nazwa 
się zmieniała z Polifarbu na Tikku-
rilę, to zakład cały czas był w tym 
samym miejscu.

- Godziłam pracę zawodową 
z wychowaniem dzieci, choć cza-
sem było ciężko. Po urodzeniu 
najmłodszego syna minęło tylko 
cztery miesiące i musiałam wrócić 
do pracy - opowiada Monika Cet-
narska.

Ale jest pewna, że choć nie miała 
dla synów tyle czasu, ile by chciała, 
udało się jej wychować ich na do-
brych ludzi.

- Jestem z nich dumna, to dobrzy 
synowie - podkreśla.

Członkinią KGW w Kozłowie jest 
natomiast od 2018 roku. Zauważa, 
że do remizy OSP, gdzie odbywają 
się spotkania, ma niedaleko, więc 
stara się zawsze być obecna. A je-
śli w czymś może pomóc, zawsze 
to robi.

Podobne historie pewnie usły-
szałbym także od innych wyróż-
nionych pań, których nazwiska 
zamieszczone są obok. Życzenia 
od starosty Piotra Chęćka, ale też 
prezeski zarządu gminnego KGW 
Anny Mikrut i jej zastępczyni Ma-
ryli Kusek trafiły do wszystkich 
zaproszonych na uroczystość. Ta 
po raz pierwszy zorganizowana zo-
stała w Zespole Szkół Specjalnych 
w Dębicy.

Janusz Grajcar

Pierwsi chętni na półkolonię od 
lat organizowaną przez Spółdziel-
nię Mieszkaniową z siedzibą przy 
ul. Kolejowej, zapisywali się już 
w marcu, a w kwietniu lista była 
pełna. 

- Dziś, choćbym nie wiadomo jak 
chciała, to nie jestem w stanie wię-
cej dzieci przyjąć. Zresztą nie wia-
domo jeszcze, ile miasto nam da na 
organizację letniego wypoczynku, 
bo to z tych pieniędzy organizowa-
na jest półkolonia - mówi radna.

Dodaje, że odkąd jest w samorzą-
dzie, to przekonuje, by do organi-
zacji takiej formy zajęć włączyły się 
placówki kultury. 

- Nie zajęcia po 3-4 godziny, ale 
na tyle długie, by rodzice mogli 
przyprowadzić dzieci rano i ode-
brać je wracając po pracy - tłuma-
czy.

Tyle tylko że obecnie spośród sa-
morządów, takie warunki spełnia 
tylko gmina Dębica. 

Centrum Kultury i Bibliotek Gmi-
ny Dębica organizuje dwa turnusy 
półkolonii: od 17 do 21 lipca i od 21 
do 25 sierpnia. Zajęcia odbywają się 
od godz. 8:00 do 16:00 i w tym cza-
sie  dzieci mają zapewnione dwa 
posiłki. W programie wycieczki, 

gry, zabawy, seans filmowy i wyj-
ścia na basen. Koszt za całość to 500 
zł od osoby. Tyle tylko że i tu na 
wolne miejsce już nie ma co liczyć. 

Mieszkańcy gminy Dębica mogą 
jeszcze próbować zapisać swoje 
dzieci na półkolonie organizowa-
ne przez Gminny Ośrodek Sportu 
i Rekreacji Gminy Dębica. Na nie 
nabór rusza w dniu, w którym ten 
numer OL trafi do sprzedaży. 

Do wyboru są dwa turnusy: od 3 
do 7 lipca oraz od 10 do 14 lipca. 
W obu może wziąć udział po 50 
dzieci. Udział w nich kosztować bę-
dzie 350 zł od osoby, a w programie 
m.in. wycieczki do stadniny koni, 
fabryki czekolady, parku trampolin 
i warsztaty pizzy w pizzerii Pietro 
w Czarnej. 

W pozostałych gminach odby-
wać się będą wakacyjne zajęcia, ale 
trwać będą zazwyczaj od 3 do 4 go-
dzin dziennie. W ten sposób orga-
nizatorzy nie muszą zgłaszać ich do 
kuratorium i zapewniać dzieciom 
wyżywienia. 

Miejski Ośrodek Kultury w Dę-
bicy takie zajęcia planuje organizo-
wać w lipcu. Mają to być warsztaty 
plastyczne, taneczne czy teatralne, 
ale szczegóły, jak twierdzi dyrektor 

Dawid Pikor, znane będą dopiero 
w połowie czerwca. 

Od 21 do 25 sierpnia na bezpłatne 
zajęcia zaprasza Miejska i Powiato-
wa Biblioteka Publiczna w Dębicy. 
Odbywać się będą przede wszyst-
kim na miejscu, ale w planach, jak 

zapowiada Monika Rojek-Kałek, 
szefowa MiPBP, jest też wycieczka 
do Zagrody Garncarskiej w Medy-
ni Głogowskiej. 

W Dębicy półkolonie odbywać 
się będą za to w szkołach. W SP nr  
10 od 26 do 30 czerwca i od 3 do 7 

Brawa wszystkim wyróżnionym, ale przede wszystkim żonie Monice Cetnarskiej, bił Zbigniew Cetnarski.

Zajęcia w dębickiej bibliotece co roku cieszą się dużym zainteresowaniem.

To już tradycja. Bo zawsze jest tak, że otrzymują je dwie 
mamy z każdej gminy, gdzie są koła gospodyń wiejskich.

lipca, od godz. 8:00 do 16:00. Koszt 
to 500 zł za jeden turnus z obia-
dami, lub 900 zł za dwa turnusy 
z obiadami. 

W SP nr 6 od 26 do 30 czerwca 
oraz od 17 do 21 lipca, przy czym 
dzieci będą mogły spędzić tam czas 
od 7:45 do 17:00. W programie ro-
botyka, programowanie, minecraft. 
Koszt: od 670 do 815 zł. 

Centrum Kultury i Promocji 
w Żyrakowie również planuje wa-
kacyjne zajęcia tematyczne (folk-
lor, ekologia, tradycje). 2 tygodnie 
w lipcu i 2 tygodnie w sierpniu. 
O szczegóły należy pytać w świe-
tlicach wiejskich. 

W Pilźnie przez całe wakacje od-
bywać się będą wtorki z domem 
kultury. Mają to być zajęcia dla 
50 osób, wśród nich, jak twierdzi 
Jadwiga Papiernik, szefowa DK 
w Pilźnie, wiele takich, których 
jeszcze tam nie było. Ale szczegó-
łów nie chce jeszcze zdradzać. 

Centrum Kultury i Czytelnictwa 
w Brzostku zaprasza dzieci od 
10 do 17 lipca. W ofercie bajkowe 
seanse, warsztaty kreatywne, ro-
botyczne, kulinarne, wycieczka 
i mobilne laboratorium przyszłości. 
Dokładne informacje CKiCz będzie 
dopiero publikować. 

Gminy Jodłowa i Czarna nie zde-
cydowały się na organizację zajęć. 

 tra

Joanna Ożóg twierdzi, że na 100 miejsc ma obecnie 140 chętnych 
dzieci, a pewnie znalazłoby się ich jeszcze dużo więcej. 

Gmina Brzostek
Irena Czech - Zawadka Brzostecka
Wanda Grygiel - Klecie

Gmina Czarna
Elżbieta Kizior - Borowa
Maria Witek - Przyborów

Gmina Dębica
Monika Cetnarska - Kozłów
Lucyna Kozioł - Brzeźnica

Gmina Jodłowa
Maria Studniarz - Dębowa
Zo�a Urban - Jodłowa Górna

Gmina Pilzno
Halina Soprych - Słotowa
Ewa Żebrak - Strzegocice

Gmina Żyraków
Danuta Czerwiec - Mokre
Zo�a Stachowicz - Żyraków

Wyróżnienia Zasłużona Matka otrzymały:
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Powiat dębicki
To historia z happy endem

Tytuły zdobyła ze wszystkich przedmiotów, do których podeszła

Jedyna taka na Podkarpaciu

Spełniło się jego marzenie. 
Bob odnalazł rodzinę

Miasto o śmieciach 
wie i chce to rozwiązać

Ważna jest 
każda opinia

Karolina Pawłowska wiedzę zawdzięcza książkom. Czyta ich bardzo dużo.

Bob Novak już cieszy się na spotkanie z dalszymi krewnymi. 

Czy miastu uda się znaleźć 
rozwiązanie problemu?

jak napisanie dedykacji, zaprosze-
nia czy recenzji sztuki teatralnej. Na 
zakup kolejnych pozycji do swojej 
biblioteki przeznacza pieniądze 
ze stypendium burmistrza, które 
otrzymała za osiągnięcia w po-
przednim roku szkolnym.

- Szczególnie lubię fantastykę - 
zdradza Karolina Pawłowska.

Zanim przystąpiła do finału 
z chemii, zostały ogłoszone wyniki 
z matematyki. I stał się cud, mimo 
dużych wątpliwości po wyjściu 
z sali, została laureatką.

Tyle tylko że nie z linii Nowaków, 
ale Gaców, bo takie właśnie nazwi-
sko nosiła jego babcia, żona Piotra 
Nowaka. 

- Okazało się, że rzeczywiście 
tak jest. Na podstawie zdjęcia, któ-
re dostał z Polski, potwierdziła to 
siostra Boba -  mówi Agnieszka 
Ilnicka-Michnik z Rzeszowa, któ-
ra pomagała Novakowi odnaleźć 
krewnych w Polsce. 

Dodaje, że w związku z tym, Bob 
podróż do kraju planuje już nie 
w 2025, ale w przyszłym roku. 

- On jest bardzo szczęśliwy. 
Twierdzi, że dzięki wam spełniło 
się jego największe marzenie - prze-
konuje Agnieszka Ilnicka-Michnik. 

Inne osoby, z którymi Boba No-
vaka mogą łączyć więzy krwi pro-
szone są o kontakt telefoniczny lub 
pocztowy. Bob dostępny jest pod 
numerami telefonów: 816 525 1458 
lub 816 730 6171, lub pod adresem: 
1400 SE 5th Terr, Lees Summit, Mo, 
64043, USA. Znaleźć go też można 
na facebooku.

Tomasz Ratuszniak

Karolina Pawłowska 
jest laureatką aż pięciu 
konkursów kuratoryjnych.

Kilka dni po artykule w OL 
skontaktowała się z nim 
krewna z Podgrodzia.

A jeśli dodać do tego jeszcze je-
den tytuł, który zdobyła przed 
rokiem z geografii, będzie ich w su-
mie sześć. W tym roku uczennica 
Szkoły Podstawowej nr 2 w Dębicy 
pierwszy finał pisała z matematyki.

- I wyszła po nim ze łzami 
w oczach - mówi jej mama Justy-
na Pawłowska.

Karolina przyznaje, że po pierw-
szych dwóch etapach, które były 
bardzo łatwe, nie spodziewała się, 
że ten ostatni będzie tak trudny. 
Choć przygotowywała się już od 
wakacji, to sądzi, że niektórych za-
dań nie zrobiliby dobrzy uczniowie 
z liceum. A ona pewnie z maturą na 
poziomie podstawowym już by so-
bie poradziła.

Z językiem polskim nie miała 
żadnego problemu. Przed rokiem 
była finalistką, do laureata zabrakło 
jej jednego punktu. Teraz napisa-
nie opowiadania na temat: Ludzie 
może i nie są źli. Bohaterem uczyń 
postać literacką snującą refleksję 
o tajemnicach ludzkiego serca. Po-
szło jej bardzo dobrze.

Czyta dużo książek, więc pora-
dziła sobie też z innymi zadaniami, 

Podniesiona na duchu w konkur-
sie chemicznym miała drugi wynik 
w województwie, tylko o punkt 
gorszy od najlepszego. Wyśmieni-
cie poszło jej też z biologii, którą 
pisała już następnego dnia. Była 
czwarta na Podkarpaciu.

- Kiedy wchodziła na fizykę, pa-
ni, która była na każdym konkursie 
już się do niej uśmiechała, poznając 
ją - mówi Justyna Pawłowska.

Choć tak naprawdę do tego 
przedmiotu nie zamierzała pod-
chodzić.

- Ale rozwiązałam jeden arkusz 
z poprzednich lat, dobrze mi po-
szło, więc stwierdziłam, że spróbuję 
- opowiada laureatka.

Dzięki temu, że jest nią z języka 
polskiego i matematyki, nie mu-
siała pisać z tych przedmiotów eg-
zaminu na koniec ósmej klasy. Na 
biologii i chemii bardzo jej zależało, 
bo chce uczyć się w Zespole Szkół 
nr 3 w Rzeszowie na profilu tech-
nik analityk.

Karolina Pawłowska nie zapo-
mina też o nauczycielkach, które 
pomogły jej w przygotowaniach. 
A były to: Katarzyna Gancarska 
(matematyka), Marta Kruszyńska 
(język polski), Bernadeta Kopacz 
(chemia), Angelika Dziadowiec 
(chemia) i Agata Stachowicz-Rącz-
ka (biologia).

Janusz Grajcar

Historię mieszkającego w USA 
Boba Novaka, którego przodkowie 
pochodzili z Podgrodzia, opisy-
waliśmy w 20 nr. OL. Bob szukał 
swoich dalszych krewnych i dekla-
rował, że w 2025 roku chce przyje-
chać do Polski i spotkać się z nimi. 

Mówił wtedy, że jego dziadek 
Piotr Novak w 1910 roku wyemi-
grował do Stanów Zjednoczonych, 
ale wcześniej ożenił się z Józefą 
z domu Gac. Twierdził również, że 
jego prababcia nosiła nazwisko Kę-
dzior i miała dużą rodzinę. W tym 
wielu męskich krewnych, którzy 
przekazali to nazwisko następnym 
pokoleniom. 

- Podejrzewam, że w okolicy są 
ich potomkowie. Adres mojego 
dziadka to Podgrodzie 40. Adresy 
innych krewnych to Podgrodzie 28, 
20, 8 - wymieniał.

Kilka dni po publikacji artykułu 
odezwała się do niego mieszkanka 
Podgrodzia, mieszkająca pod jed-
nym z adresów przez niego wy-
mienionych, która podejrzewała, 
że może być jego dalszą krewną. 

Samorządy te wspólnie z gmi-
ną Ropczyce chcą stworzyć plan 
zrównoważonej mobilności miej-
skiej dla Dębicko-Ropczyckiego 
Obszaru Funkcjonalnego. Jego 
opracowanie ma służyć lepszemu 
wykorzystaniu sieci dróg i ścieżek 
rowerowych, ale też połączeniu 
transportu zbiorowego z rowero-
wym. Pozwoli również na skoordy-
nowanie inwestycji prowadzonych 
przez każdą z gmin.

Wypełnienie ankiety trwa ok. 
5-10 minut. Respondenci są pyta-
ni o to, w jaki sposób dojeżdżają 
w różne miejsca, np. do szkoły, pra-
cy, sklepu czy kina. Czy jeżdżą sa-
mi, czy też w większych grupach? 
Jak oceniają stan chodników, dróg 
i ścieżek rowerowych.

Ale jednym z najbardziej istot-
nych pytań jest to, czy byliby w sta-
nie przesiąść się z samochodu do 
pojazdów transportu zbiorowego. 
I pod jakimi warunkami, by to zro-
bili.

Linki do kwestionariusza, takie-
go samego dla wszystkich gmin, 
są udostępnione dla ich mieszkań-
ców na stronach urzędów. Można 
je znaleźć na debica.pl, ugdebica.pl 
i zyrakow.pl.

JAG 

A chodzi o czystość przy skrzy-
żowaniu ul. Grunwaldzkiej z Mic-
kiewicza oraz przy skrzyżowaniu 
Królewskiej i Budzisz. A raczej 
o brak tej czystości.

- Chodzą tam, bo koszą trawę, ale 
nic z tym nie robią - mówi o miej-
skich służbach mężczyzna.

Podczas interwencji w redakcji 
mieszkaniec osiedla Budzisz ma ze 
sobą zdjęcia. Na jednym z nich wi-
doczne jest skrzyżowanie ul. Kró-
lewskiej i Budzisz. Obok stacji trafo 
leżą cztery zużyte opony, styropian 
i inne śmieci.

- Ale tam nie jest jeszcze źle. 
Najgorzej to jest na skrzyżowaniu 
Grunwaldzkiej z Mickiewicza - do-
daje mężczyzna.

Znajduje się tam zarośnięta krza-
kami działka, a na niej pozostałości 
po tym, co miało być budynkiem 
mieszkalnym. Na całej działce wa-
lają się śmieci. Znajdziemy tam zu-
żyte buty i stare ubrania . Wszystko 
w hurtowych ilościach. Oprócz 
tego butelki szklane, plastikowe, 
opakowania po jedzeniu, a nawet 
fragment obrotowego krzesła. Jak 
na wysypisku śmieci.

Wiceburmistrzowi Jerzemu Sie-
radzkiemu temat jest znany. I za-
przecza zarzutom mężczyzny, 

jakoby służby miejskie, czy też wła-
dze miasta nic z tym problemem 
nie robiły. Wspomina o dwóch 
postępowaniach, które w sprawie 
działki na rogu Grunwaldzkiej 
i Mickiewicza były prowadzone. 
Włodarz podkreśla, że w tym kon-
kretnym przypadku jest problem 
z ustaleniem właściciela, gdyż 
w grę wchodzą nieuregulowane 
kwestie spadkowe.

- Miesiąc temu w tej sprawie było 
zresztą spotkanie - podkreśla Je-
rzy Sieradzki.

Zapewnia, że choć temat do ła-
twych nie należy, to władze będą 
chciały jakoś go rozwiązać.

rar

Mieszkańcy miasta oraz gmin 
Dębica i Żyraków powinni 
wypełnić ankietę mobilności.

Mieszkaniec Dębicy uważa, że 
służby nic z opisywanym przez 
niego problemem nie robią.
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Obserwator Lokalny

Szykują się do kolejnego startu Po analizie 

Młodzi naukowcy uczą się 
w szkole w Wiewiórce

Kursy do likwidacji?

Wszyscy radni głosowali 
za absolutorium 

 W Szkole Podstawowej w Wie-
wiórce stawiają na wiedzę. I to taką 
daleko wykraczającą poza obowią-
zujący program. Do wspólnych 
przedsięwzięć nauczyciele potrafią 
zmobilizować uczniów. 

Ostatni sukces to trzecie miejsce 
w Polsce w konkursie badawczym 
pod hasłem: Postaw na słońce. Pod 
nazwą Przyjaciele Słońca wystarto-
wał w nim zespół siódmoklasistów: 
Martyna Majka, Marta Wilk, Mal-

wina Zioło, Szymon Hebda, Bartosz 
Lis i Radosław Wolak. Uczniami 
opiekują się Małgorzata Klimek 
i Jolanta Grębska.

Celem konkursu jest rozpo-
wszechnianie wiedzy o mikroinsta-
lacjach OZE, czyli o urządzeniach, 
pozwalających wytwarzać energię 
elektryczną we własnym zakresie 
na swój własny użytek. 

Przyjaciele Słońca już szykują 
się do kolejnego szczebla zma-

Drużyna Przyjaciele Słońca już ma na koncie znaczący sukces, a szykuje się do kolejnych. 

Są takie kursy, których nie opłaca się utrzymywać. 

Sesja odbyła się w  domu kultury 
w Pustkowie-Osiedlu. 

Najpierw Dzień Naukowca, zaraz potem sukces badaczy 
z podstawówki w gminie Żyraków. 

Władze gminy Dębica wraz 
z przewoźnikami świadczącymi 
usługi przeprowadziły analizę 
funkcjonowania transportu zbioro-
wego w pierwszym kwartale. 

Na dość długiej liście znalazły 
się połączenia na zdawałoby się 
popularnej trasie Dębica Szpital - 
Pustków Lerg, ale też te z Dębicy 
do Braciejowej, Stobiernej czy Na-
gawczyny. Poniżej publikujemy 
wszystkie zagrożone likwidacją 
kursy: Dębica Szpital – Pustków 
LERG (10:00, 18:55 i wszystkie so-
botnie w godz. 15:00-23:00), Pust-
ków LERG – Dębica Szpital (10:45, 
19:30 i wszystkie sobotnie w godz. 
15:00-23:00), Dębica – Braciejowa 
(6:20, 18:30), Braciejowa – Dębica 
(17:40, 18:50), Dębica – Stobierna 
(19:15), Stobierna – Dębica (17:00, 
19:45), Dębica - Nagawczyna (po 

godz. 17:00) – zerowa frekwencja. 
W niedziele i święta bliskie zeru 
obłożenie jest na wszystkich połą-
czeniach.

- Na razie jest to ostrzeżenie dla 
pasażerów, jeśli nie będzie więk-
szego zainteresowania, to będzie-
my musieli pomyśleć, co z tym 
zrobić. Może przesuniemy te kursy 
na inne godziny. Jest też ryzyko, 
że będziemy musieli dokonać cięć, 
bo powietrza nikt nie będzie woził 
- mówi wicewójt gminy Dębica Ja-
cek Drobot.

Do zmniejszenia zainteresowania 
gminnymi liniami autobusowymi 
na trasie Dębica - Pustków Osiedle 
mógł się przyczynić powrót połą-
czenia kolejowego. Na początku 
na linii Dębica - Mielec były cztery 
kursy, dwa bardzo wcześnie rano 
i dwa po południu. Od stycznia jest 
ich już dziewięć, a do stacji Kocha-
nówka-Pustków można dojechać 
z miasta powiatowego co godzinę. 
Pasażerowie z tego korzystają.

JAG

Dla włodarza była to najważniej-
sza sesja w roku, ale okazało się, 
że  po raz kolejny ma powody do 
zadowolenia. Radni jednogłośnie 
poparli udzielenie mu wotum za-
ufania i absolutorium za wykona-
nie ubiegłorocznego budżetu. 

Zanim doszło do głosowania wójt 
przedstawił szczegółowy raport, 
a radni mieli okazję przypomnieć 
sobie najważniejsze inwestycje zre-
alizowane w gminie. Były to m.in: 
budowa budynku wielofunkcyjne-
go w Braciejowej, budowa Centrum 
Opiekuńczo Mieszkalnego w Ko-
chanówce, boiska wielofunkcyjne-
go w Kozłowie, miasteczka ruchu 
drogowego w Pustkowie Osiedlu,  
rozbudowa sieci kanalizacji sani-
tarnej w Latoszynie, Gumniskach 
i Braciejowej, budowa dróg na tere-
nie strefy w Zawadzie,  przebudo-
wa dróg w Podgrodziu i Pustyni. 

W prezentacji multimedialnej zna-
lazły się również dane  dotyczące 
działalności jednostek podległych 
gminie. Ważną informacją była 
również ta, że dochody budżetu 
za 2022 rok zostały zrealizowane 
w 89%, a wydatki w 82%. 

(nan)

Jest lista kursów autobusów 
w gminie Dębica, które nie cieszą 
się zainteresowaniem pasażerów. 

Podczas ostatniej sesji Rady 
Gminy Dębica otrzymał je wójt 
Stanisław Rokosz.

Gmina Dębica, Żyraków

gań, a niedawno swoje konstruk-
cje: wiatrak, turbinę wodną mieli 
okazję zaprezentować podczas 
Dnia Naukowca, który w szkole 
w Wiewiórce zgromadził uczniów 
ze szkół z całej gminie Żyraków. 
Organizatorem wydarzenia było 
Szkolne Koło Naukowe Podkar-
paccy Odkrywcy, które uczestni-
czy w ogólnopolskim programie 
edukacyjnym Być jak Ignacy. Opie-
kunkami koła są: nauczycielka 
geografii Marta Knych, a także na-
uczycielka matematyki Agnieszka 
Szpyrka. 

(nan)
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Dzień Dziecka w Czarnej

Zabawa w parku 
trwała do dwudziestej

Do Zwiernika dotarła 
na rowerze 

Każdy mógł spróbować, co stanie się z jego ręką, po zanurzeniu w tej pianie. 

Żeby zrobić sobie tatuaż, trzeba było cierpliwie czekać w kolejce.Druhowie z OSP w Czarnej dbali o to, by nikt nie był głodny. I udało się posłać piłkę do bramki.

Laura Morelli z Marcinem Potempą, 
radnym i sołtysem Zwiernika. 

Z zaproszenia na imprezę 
skorzystały nie tylko dzieci, 
ale też młodzież i dorośli.

Każdy mógł znaleźć coś dla sie-
bie. Dużym zainteresowaniem 
cieszył się pokaz chemiczny przy-
gotowany przez nauczycielkę 
z I LO w Dębicy Agnieszkę Mądro. 
Więcej o niej i różnych doświadcze-
niach można przeczytać na str. 18.

Na scenie zaprezentowały się 
również dwie grupy taneczno-a-
krobatyczne prowadzone przez 
trenerkę Agnieszkę Wajdę. Obok 

trwały zawody sprawnościowe. 
Najmłodsi, którzy akurat nie pró-
bowali swoich sił w trafieniu kijem 
unihokejowym do bramki, mogli 
zmierzyć się ze strażackim to-
rem przeszkód.

- Najważniejsze, że była dobra 
pogoda, bo przy takiej każda im-
preza się uda - mówi Piotr Warżała, 
dyrektor Centrum Kultury i Czytel-
nictwa w Czarnej.

Z zadowoleniem przyglądał się 
setkom ludzi, którzy w niedzielne 
popołudnie wybrali się do parku. 
Nawet jeśli przyszli tu tylko po to, 
żeby usiąść na ławkach i pogadać.

JAG

Kiedy w środę 24 maja wyjeż-
dżała z Krakowa chciała dotrzeć do 
Pilzna, gdzie zaplanowany miała 
przystanek. I dotarła, ale noc spę-
dziła w Zwierniku, gdzie przyjęła 
ją Agnieszka Gruszka z rodziną. 

Prośba o to, by 62-letniej Włoszce 
zorganizować nocleg, na facebooku 
gminy pojawiła się dzień wcześniej. 
Na odzew długo nie trzeba było 
czekać. Dzięki temu w środę na 
Laurę Morelli, która na Uniwersy-
tecie w Neapolu wykłada psycho-
logię, a na trasę wyruszyła, by nieść 
przesłanie pokoju, czekała nie tylko 
gościnna rodzina ze Zwiernika, ale 
też burmistrz Ewa Gołębiowska 
i radny Marcin Potempa.  

Włoska rowerzystka zwiedziła 
z nimi Pilzno, spotkała się ze Swie-
tłaną, która w wyniku wojny prze-
prowadziła się do Pilzna z Ukrainy 

oraz z ojcem dr. Piotrem Spillerem, 
kustoszem Sanktuarium Matki Bo-
żej Pocieszenia. Gdy wyjeżdżała, 
od władz gminy dostała miniatu-
rę autorstwa Anny Ochotnickiej 
z pilźnieńskim motywem.

tra

62-letnia Laura Morelli 7 maja 
wyruszyła z Mediolanu, by 27 
maja dojechać do Lwowa. 

Czarna, Pilzno

Dane identy�kacyjne pojazdu:

Marka – VOLKSWAGEN: model – TRANSPORTER T5 1.9 TDi MR 03 E3 3.0t; nr rej. – RDE UX40; rok produkcji – 2004; 
rodzaj nadwozia – tzw. brygadówka 4 drzwiowy 6 osobowy; rodzaj pojazdu – samochód ciężarowy do 3,5t; rodzaj 
zabudowy – skrzyniowa bez opończy; stan licznika -277184 km; silnik – z zapłonem samoczynnym, pojemność silnika 
– 1896 cm3; skrzynia biegów – manualna; rodzaj paliwa – diesel; kolor – żółty; badania techn. – ważne do 12.09.2023r. 
Pojazd dodatkowo wyposażony w hak holowniczy.

Cena wywoławcza pojazdu wynosi: 16 500,00zł. (słownie: szesnaście tysięcy pięćset złotych 00/100) plus Vat.

Przetarg odbędzie się w dniu 14 czerwca 2023r godz. 10.00 w pokoju nr 11 (sala USC) Urzędu Miejskiego w Pilźnie, 
Rynek 6. Warunkiem przystąpienia do przetargu jest wpłacenie wadium do dnia 13 czerwca 2023 r. na konto Urzędu 
Miejskiego w Pilźnie nr 03 9477 0001 0000 1720 2000 0050.Wysokość wadium wynosi 1 650,00zł*. Wadium zwraca 
się niezwłocznie po odwołaniu lub zamknięciu przetargu z zastrzeżeniem, iż wadium wpłacone przez uczestnika 
przetargu, który przetarg wygrał, zalicza się na poczet kupna samochodu. Samochód można oglądać przy Urzędzie 
Miejskim w Pilźnie. Osoby zainteresowane proszone są o wcześniejszy kontakt tel. 14 680 77 40.

Pilzno 22.05.2023r

*§ 7 Rozporządzenia Ministra Finansów z dn. 05.10.1993: Dz.U. 1993 nr 97 poz. 443. Sprzedawca ustala wadium w wysokości 10% ceny 
wywoławczej sprzedawanego środka trwałego tytułem zabezpieczenia wykonania zobowiązania wynikającego z przetargu.

*§ 9 p.7 zastrzeżenie, że wadium przepada na rzecz sprzedawcy, jeżeli żaden  z uczestników licytacji nie zao�aruje ceny nabycia 
równej co najmniej cenie wywoławczej

Burmistrz Pilzna  

OGŁASZA
Sprzedaż w drodze II przetargu ustnego nieograniczonego 

niżej określonego  środka trwałego

Samochód osobowy marki VOLKSWAGEN TRANSPORTER, rok produkcji 2004.

BURMISTRZ PILZNA
mgr inż. Ewa Gołębiowska

eprasa.pl f77c4d5db2
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Obserwator Lokalny

Brzostek, Jodłowa Stronę redaguje Grzegorz Król
tel. 14 670 27 87, e-mail: krol@ol.com.pl

Miejsc jest 120

Atrakcji będzie wiele

Zapisy do biegu ruszyły

Na piknik zapraszają do Dębowej

W Gorzejowej praca wre. 
Będą utrudnienia

Do Dębowej przyjadą również 
członkowie grupy Palana Gera, 
czyli średniowieczni wojowie, któ-
rzy wystąpią z pokazem walk.

- Będzie też można postrzelać 
z łuku - dodaje szefowa Dębo-
wej Razem.

A co jeśli ktoś zgłodnieje? To o te 
osoby zadbają wszystkie koła go-

spodyń wiejskich z gminy Jodłowa, 
które przygotują darmowy poczę-
stunek.

Organizatorami wydarzenia poza 
Stowarzyszeniem Dębowa Razem 
jest Gminne Centrum Kultury i Bi-
bliotek oraz Urząd Gminy w Jodło-
wej.

rar

klasyfikacje w kategoriach wieko-
wych (trzech dla kobiet i czterech 
dla mężczyzn). Będzie także nagro-
da dla najlepszej zawodniczki i za-
wodnika z terenu gminy Brzostek 
oraz dla najstarszego i najstarszej 
zawodniczki biegu. Dla zwycięz-
ców przewidziano atrakcyjne na-
grody. Ta nagroda ufundowana 
przez firmę jubilerską Rubicello 
trafi do zawodnika i zawodniczki, 
którzy pobiją w tym roku rekord 
trasy. Bieg główny rozpocznie się 
o godz. 18. Przewidziane są także 
biegi dla najmłodszych. Kategoria 

D1 (od 2017 do 2021 r.), dystans ok 
50 m, godz. 17:00 (możliwy bieg 
wraz z rodzicami); kategoria D2 
(od 2014 do 2016 r.), dystans ok. 
100 m dziewcząt i chłopców, godz. 
17:10 (bieg bez rodziców); D3 (od 
2011 do 2013 r.), dystans ok. 200 m 
dziewcząt i chłopców, godz. 17:20 
(bieg bez rodziców); D4 (od 2008 do 
2010 r.), dystans ok. 400 m dziew-
cząt i chłopców, godz. 17:30 (bieg 
bez rodziców). Informacje na temat 
biegu można śledzić na fanpage 
Bieg Uliczny w Brzostku.

Grzegorz Król

Trasa biegu będzie taka, jak w roku poprzednim.

Stowarzyszenie Dębowa Razem także przygotują poczęstunek. Fot.Arch.

Do położenia został tylko asfalt.

Już 11 czerwca w Brzostku 
odbędzie się szósty 
Bieg Uliczny.

Tym samym roboty w tym miej-
scu niebawem się zakończą. Jak 
podkreśla sołtys Gorzejowej Edyta 
Krzywińska droga wymagała inter-
wencji. Wykonane zostały wszyst-
kie prace przygotowawcze, m.in 
stabilizacja podbudowy.

- Teraz zostało tylko położenie as-
faltu. Nie dostałam jeszcze telefonu, 
kiedy to nastąpi, ale prawdopodob-
nie będzie to w tym tygodniu - po-
wiedziała w poniedziałek 29 maja 
Edyta Krzywińska.

Niestety w związku z tym osoby 
korzystające z drogi, muszą liczyć 
się z utrudnieniami. Niedogodno-
ści zostaną im wynagrodzone po 
zakończeniu robót, kiedy będą mo-
gli przejechać drogą bez wybojów.

To nie jedyne dobre informacje, 
które do przekazania ma mieszkań-
com Gorzejowej sołtys Krzywińska. 
Rozpoczęły się również prace przy 
drodze Pod Las, dzięki czemu po-
wstanie 200 metrów nawierzchni.

- A być może jeszcze w sierpniu 
rozpoczną się prace przy drodze 
Na Marchot - dodaje.

Tam zostanie wyremontowa-
ny odcinek o długości ok. 700 m. 
W tym roku ma zostać złożony 

wniosek w ramach Funduszu 
Ochrony Gruntów Rolnych, a pie-
niądze, które być może uda się 
zdobyć, przeznaczone zostaną na 
utwardzenie drogi prowadzącej do 
cmentarza wojennego. Mowa o bli-
sko kilometrowym odcinku.

- W planach jest również remont 
drogi koło szkoły i Na Potoki, a tak-
że odcinka koło ubojni - wylicza 
Edyta Krzywińska.

W tych przypadkach mieszkań-
cy będą musieli jednak uzbroić się 
w cierpliwość, bo najpierw trzeba 
uporządkować kwestie gruntowe.

rar

Podobnie, jak podczas po-
przednich edycji uczestnicy biegu 
głównego będą rywalizować na 
dystansie 5 km. Trasa pozostaje 
taka sama, jak rok temu: Legionów 
- Królowej Jadwigi - Przedmieście 
- Gryglewskiego - Mysłowskiego 
- łącznik Mysłowskiego/Szkolna - 
Szkolna - Rynek - Królowej Jadwi-
gi - Przedmieście - Gryglewskiego 
- Mysłowskiego - droga wewnętrz-
na łącznik Mysłowskiego/Szkolna 
- Szkolna - droga wewnętrzna łącz-
nik Mysłowskiego/Szkolna - Zielo-
na - Królowej Jadwigi – Legionów. 
Start i meta znajdować się będą przy 
brzosteckiej Hali Sportowej. Zapisy 
do udziału w imprezie przyjmo-
wane są na stronie timekeeper.pl, 
a opłata za pakiet startowy wynosi: 
35 zł – pakiet bez koszulki (udział 
w biegu i numer startowy); 45 zł – 
pakiet z koszulką (udział w biegu, 
numer startowy, koszulka). Każdy 
uczestnik otrzyma pamiątkowy 
medal oraz ciepły posiłek. Limit 
pakietów startowych to 120 sztuk. 
Oprócz klasyfikacji generalnej 
kobiet i mężczyzn przewidziano 

W niedzielę 4 czerwca, o godz. 14 
w Dębowej rozpocznie się Piknik 
Rodzinny, który potrwa do godz. 
19.

- Z okazji Dnia Mamy i Taty 
wystąpią uczniowie naszej szkoły 
-  mówi Agata Styrna, szefowa Sto-
warzyszenia Dębowa Razem.

Do gminy Jodłowa przyjedzie 
grupa Łączy nas talent, którą do 
występu przygotowuje Agata 
Chciuk-Rokosz, odbędzie się rów-
nież pokaz karate oraz wystąpi ka-
pela Dolina Wisłoki.

Na tym jednak nie koniec, bo na 
najmłodszych czekać będą dmu-
chańce i malowanie twarzy.

- Będziemy mieli też animatora, 
swój sprzęt zaprezentują strażacy - 
dodaje Agata Styrna.

Oprócz tego w programie prze-
widziane są konkursy, a przy re-
mizie OSP w Dębowej ustawiona 
zostanie fotobudka. 

Prawdopodobnie w tym 
tygodniu położony zostanie 
asfalt na drodze Na Kościółek.

- Oby się tylko wszystko udało 
i pogoda dopisała - mówi 
Agata Styrna.

Wójt Gminy Jodłowa informuje, że na tablicy ogłoszeń w siedzibie 
Urzędu Gminy Jodłowa został wywieszony na okres 21 dni od dnia 25 
maja 2023 roku do dnia 14 czerwca 2023 roku wykaz nieruchomości 
przeznaczonych do oddania w najem w drodze bezprzetargowej, 
obejmujący lokal użytkowy o powierzchni 37,83 m2, znajdujący się 
w budynku wielofunkcyjnym WDK w Jodłowej 25B, z przeznaczeniem 
na Punkt Apteczny DOZ w Jodłowej. 

Powyższy wykaz został również zamieszczony na stronie internetowej 
Urzędu www.jodlowa.eu. 

Ogłoszenie o wywieszeniu wykazu nieruchomości 
przeznaczonych do oddania w najem

w drodze bezprzetargowej

Wójt Gminy Jodłowa informuje, że na tablicy ogłoszeń w siedzibie Urzędu 
Gminy Jodłowa został wywieszony na okres 21 dni od dnia 25 maja 2023 
roku do dnia 14 czerwca 2023 roku wykaz nieruchomości przeznaczonych 
do przeznaczonych do wydzierżawienia w drodze bezprzetargowej, 
obejmujący pn. – zach. część działki o powierzchni gruntu 19,5 m2 
położoną na działce nr 6817 obręb 0004 Jodłowa, z przeznaczeniem na 
prowadzenie usług pocztowych i przewozowych InPost Paczkomaty Sp. 
z.o.o.

Powyższy wykaz został również zamieszczony na stronie internetowej 
Urzędu www.jodlowa.eu. 

Ogłoszenie o wywieszeniu wykazu nieruchomości 
przeznaczonych do oddania w najem 

w drodze bezprzetargowej
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Kościół, religia, wiara

DRÓŻKI RÓŻAŃCOWE
Czerwiec poświęcony jest Sercu 
Pana Jezusa, stąd też w pierw-
szą sobotę miesiąca podczas 
Dróżek Różańcowych w Zawa-
dzie wierni modlić się będą na 
ich części bolesnej. Nabożeń-
stwo rozpocznie się 3 czerw-
ca o godz. 15:00 w Sanktuarium 
Matki Bożej Zawadzkiej, a roz-
ważania tajemnic różańcowych 
poprowadzi ks. Janusz Balasa 
pochodzący z tej para�i, a obec-
nie pracujący w Piwnicznej. Ka-
płan ten w tym roku obchodzi 
20-lecie święceń kapłańskich.

KIEDY NA MSZE ŚW. ?
Nowy porządek nabożeństw 
obowiązuje od 1 czerw-
ca w para�i Matki Bożej Bo-
lesnej w Chotowej. Msze św. 
w dni powszednie odpra-
wiane będą o godz. 7:00 lub 
18:00, a szczegóły będą poda-
wane w ogłoszeniach na każ-
dy tydzień. W każdą środę 
wieczorem odbywać się bę-
dzie Nowenna do MB Nieusta-
jącej Pomocy, a w pierwszą 
sobotę miesiąca rano nabożeń-
stwo pierwszosobotnie.

PIELGRZYMKA NA PODHALE
Para�a św. Krzyża w Dębicy 
organizuje pielgrzymko-wy-
cieczkę na Podhale. Uczestni-
cy dojadą m.in. do sanktuariów 
w Ludźmierzu i na Krzeptów-
kach w Zakopanem. Wyjazd 
jest zaplanowany na sobotę 10 
czerwca o godz. 5:00 z parkin-
gu obok ZUS. Powrót ok. godz. 
21:00. W kosztach pielgrzym-
ki, które wynoszą 130 zł wliczo-
ny jest przejazd i posiłek przy 
ognisku. Zgłoszenia przyjmo-
wane są w kancelarii para�alnej 
lub zakrystii.

FESTYN PARAFIALNY
W niedzielę 4 czerwca odbędzie 
się Rodzinny Festyn Para�alny 
we wspólnocie Najświętszego 
Serca Pana Jezusa w Dębicy-La-
toszynie. Rozpoczęcie o godz. 
16:00. Na scenie wystąpią dzie-
ci i młodzież ze szkół na terenie 
para�i, schola Serduszka, miesz-
kańcy Domu Pomocy Społecz-
nej św. O. Pio, Para�alny Zespół 
Ludowy Iskierczanie Mali, Mło-
dzi i Dorośli oraz młodzieżo-
wy zespół muzyczny. Będą gry, 
zabawy, rywalizacja pomiędzy 
osiedlami i cegiełki pełne nie-
spodzianek. O 19:30 rozpocznie 
się Wieczór Chwały – modlitwy 
poprowadzi ks. Bartosz Chęciek 
z zespołem Jedno.

TA WSPÓLNOTA MA 100 LAT
Jubileusz 100-lecia istnienia 
Wspólnoty Franciszkańskiego III 
Zakonu Świeckich w para�i św. 
Jadwigi odbędzie się w niedzie-
le 4 czerwca podczas uroczystej 
mszy św. o godz. 10:30. W Jubi-
leuszu wezmą udział oo. kapu-
cyni, duchowi opiekunowie tej 
wspólnoty. 

TABLICĘ POŚWIĘCIŁ BISKUP
W poniedziałek 29 maja w ko-
ściele Chrystusa Króla w Łękach 
Górnych odbyła się uroczystość 
poświęcenia tablicy upamięt-
niającej ks. prałata Franciszka 
Pacholika, byłego probosz-
cza tej para�i. Mszy św. o godz. 
18:00 przewodniczył i poświę-
cenia dokonał biskup Stani-
sław Salaterski.

Podczas nabożeństwa modlili się 
o opiekę Matki Bożej i urodzaje

Świętują trzy 
parafie

Po powitaniu na granicy Żdżar i Czarnej neoprezbiter ks. Mateusz Skowron 
przejechał z rodzicami Jolantą i Władysławem do kaplicy w Jaźwinach.

Ks. Mateusz Skowron święcenia przyjął 27 maja

Jaźwiny też mają kapłana

Mszę odprawił ks. Wiesław Kulka.

W nabożeństwach majowych przy kapliczce na ul. Świętosława w Dębicy 
uczestniczą dziesiątki czcicieli Matki Bożej.

Módlcie się za mnie, 
abym się nie przestraszył 
i nie zgłupiał.

Z tym niecodziennym i jakże 
odważnym apelem zwrócił się do 
uczestników mszy św. prymicyjnej 
w kościele w Czarnej neoprezbiter 
ks. Mateusz Skowron. Nowo wy-
święcony przez biskupa Andrzeja 
Jeża kapłan zdaje sobie sprawę, że 
na duszpasterskiej ścieżce czekać 
będzie na niego wiele zagrożeń.

Jego mama Jolanta Skowron pa-
mięta, jak po drugiej klasie liceum 
poinformował rodziców, że zamie-
rza pójść do seminarium. Ale oni 
byli już chyba na to przygotowani. 

- Podczas bierzmowania przyjął 
imię Jerzy, czyniąc swoim opieku-
nem bł. ks. Jerzego Popiełuszkę - 
mówi Jolanta Skowron.

To właśnie do rodziców, jako 
pierwszych, skierował podzięko-
wania po zakończonej mszy św. 
Stwierdził, że tylko Pan Bóg może 
im wynagrodzić za wszystko, co 
dla niego zrobili. Ale dziękował 
również rodzeństwu, dziadkom,   
nauczycielom i księżom.

- Ks. Piotr Burdacki pomógł roze-
znać powołanie i sam dał przykład 
kapłańskiego życia - podkreślił.

Dlatego też to właśnie były wika-
riusz parafii Matki Bożej Nieusta-

jącej Pomocy w Czarnej wygłosił 
prymicyjne kazanie. Zwrócił w nim 
uwagę na motywy, jakimi kieruje 
się młody człowiek wybierający 
drogę powołania.

- Dzisiejszy prymicjant, ani żaden 
z nas kapłanów nie wybrał sobie 
kapłaństwa. Do Mateusza Chry-
stus skierował słowa: pójdź za mną, 
a on odpowiedział - mówił.

Młody człowiek miał wiele obaw, 
co będzie, kiedy pójdzie do semi-
narium i zostanie księdzem. Ka-
znodzieja przypomniał mu jednak, 
że choć przyjdą różne trudności, 
powinien mieć świadomość, że 
jest przy nim ten, za którego gło-
sem poszedł.

- Życzę ci, żebyś wytrwał do 
końca w powołaniu, byś po wier-
nej służbie kapłańskiej mógł stanąć 
przed Panem z podniesionym czo-
łem - usłyszał również od niego ks. 
Mateusz Skowron.

Ks. Marcin Krępa, proboszcz czar-
nieńskiej wspólnoty, prosił z kolei 
neoprezbitera o modlitwę za wier-
nych z tej parafii. 

- Proś o Boże błogosławieństwo, 
a dla niektórych może o łaskę prze-
baczenia i przemiany. Chrystus po-
kłada w Tobie dużą nadzieję, bądź 
ambasadorem Pana Jezusa, jego 
rękami i ustami - apelował.

W prezencie od rady parafialnej 
ks. Mateusz otrzymał stułę.

Janusz Grajcar

Mieszkańcy Kędzierza, ul. Wierz-
bowej i części ul. Świętosława, któ-
ra należy do parafii św. Stanisława 
BM w Pustyni gromadzą się tu 
przez cały miesiąc, by śpiewać ma-
jówkę. Każdego roku w jeden wy-
brany dzień przyjeżdża też kapłan, 
by odprawić mszę św. Tym razem 
był to ks. Wiesław Kulka.

Zgromadzeni dziękowali Matce 
Bożej za opiekę, jaką roztacza nad 

nimi i ich rodzinami, a także pro-
sili, by nadal to robiła. A dla rolni-
ków o dobre urodzaje i uchronienie 
przed klęskami żywiołowymi.

- Ale powinniśmy się zastanowić, 
kim jest dla nas Maryja - zachęcał 
w kazaniu ks. Wiesław Kulka.

I uczulał, że nie możemy jej wi-
dzieć tylko, jako kogoś, kto wysłu-
chuje naszych próśb i je spełnia. 
Nie jest też kimś nieosiągalnym, ale 
zwykłą kobietą, która rodziła, wy-
chowywała i cierpiała. Dla matek, 
które świętują 26 maja, powinna 
być wzorem do naśladowania.

JAG

Odpusty odbędą się w parafiach 
w Jodłowej Górnej, Machowej i Ży-
rakowie. Sumy o godz. 11:00.

W Machowej mszę św. odprawi 
ks. prałat Czesław Haus, probosz-
cza z parafii Miłosierdzia Bożego 
w Tarnowie. Połączona będzie 
z jubileuszem 25-lecia święceń ka-
płańskich gospodarza machowskiej 
wspólnoty ks. Piotra Wawrzyniaka.

W Żyrakowie nabożeństwu prze-
wodniczył będzie i homilię wygłosi 
misjonarz ks. Krzysztof Ferenc.

JAG

Ponad 50 osób uczestniczyło 
w mszy św. przy kapliczce na ul. 
Świętosława w Dębicy.

Okazją ku temu jest uroczystość 
Trójcy Przenajświętszej. W tym 
roku przypada ona 4 czerwca.

Z głębokim smutkiem i żalem

przyjęliśmy wiadomość o śmierci

   Ś.P. Romana Bukowskiego
Wyrazy szczerego współczucia Rodzinie

składa

Starszy Cechu Rzemiosł i Przedsiębiorczości 

Janusz Wiktor

wraz z Zarządem i Członkami Cechu
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Powiat dębicki
Polskie Towarzystwo Gimnastyczne Sokół Dobrków świętowało

Podziękowań za 25 lat nazbierało się 
dużo. Przekazali je podczas obchodów

Na dzień chemika życzy sobie udanych 
eksperymentów i ciekawskich uczniów

To on rozmawiał z prezesem 
PTG Sokół w Tarnowie Andrzejem 
Olejnikiem i chciał, by ta organiza-
cja powstała też w jego rodzinnej 
miejscowości. 19 października 1998 
roku doszło do spotkania założy-
cielskiego w szkole w Dobrkowie. 
Uczestniczyło w nim 18 osób, a pre-
zesem wybrany został Józef Wolań-
ski.

- Prosił mnie wtedy prałat, że-
bym przyjął prezesostwo na jedną 
kadencję, a pełnię tę funkcję do dzi-
siaj - stwierdza.

Statut Sokoła przewiduje dzia-
łalność na czterech płaszczyznach: 
religijnej, edukacyjno-patriotycznej, 
sportowej i towarzysko-integracyj-
nej. I każdą z nich towarzystwo 
przez minione 25 lat realizowało. 
Świadczą o tym zdjęcia, medale, 
puchary i inne zdobyte przez dru-
hów trofea, które mogli zobaczyć 
uczestnicy obchodów.

Jubileusz był też okazją do po-
dziękowania tym, którzy wspoma-
gają działalność stowarzyszenia. 
Statuetki otrzymali: burmistrz Pil-
zna Ewa Gołębiowska, starosta 
Piotr Chęciek, przewodniczący 
Rady Miejskiej w Pilźnie Czesław 
Ziaja, prezes Zarządu Towarzystw 
Gimnastycznych w Polsce Damian 
Małecki, dyrektor SP w Dobrkowie 
Piotr Rynkar, druh Andrzej Olej-
nik, były dyrektor Domu Kultury 

w Pilźnie Andrzej Kozik, dyrektor 
DK w Pilźnie Jadwiga Papiernik, 
ks. prałat Władysław Szewczyk, 
ks. prałat Stanisław Jędrzejczyk, ks. 
Janusz Rząca, ks. Andrzej Wolanin, 
Polskie Towarzystwo Gimnastycz-
ne Sokół - Świat Pracy w Tarno-
wie – prezes Mateusz Olejnik, 
Towarzystwo Gimnastyczne Sokół 
w Pilźnie - prezes Celina Chorążak, 
Towarzystwo Gimnastyczne Sokół 
w Zakopanem – prezes Stanisław 
Marduła, Stowarzyszenie Zawisło-
cze Pilźnieńskie - prezes Anna Gło-
gowska, Ochotnicza Straż Pożarna 
Parkosz - prezes Tadeusz Książek, 
Magdalena Lesiak, Roman Tylec, 
Paweł Bocheński, Czesław Parys,  
Bogusław Sidor, Paweł Szumowicz, 
Rafał Dropiński.

Trafiły one również do zasłu-
żonych członków PTG Sokół Do-
brków. Są to: Ryszard Serwatka, 
Krzysztof Wolański, Kamil Radek, 
Tadeusz Szewczyk, Tomasz Dą-
browski, Marcin Dudek, Paweł 
Piecuch, Norbert Lesiak, Robert 
Gierałt, Marek Owca, Robert Oz-
ga, Mieczysław Barnaś, Andrzej 
Kumięga, Jacek Miałkowski, Robert 
Skiba, Andrzej Mroczek, Roman 
Nylec, Stanisław Duda, Edward 
Serwatka, Adam Serwatka, Joan-
na Głowacz, Alicja Psioda, Kazi-
mierz Kipa.

JAG

- Moja mama zawsze mówiła mi, 
że powinnam uczyć, ale pewnie nie 
przypuszczała, że będzie to chemia 
- opowiada Agnieszka Mądro.

Pierwszy kontakt miała z nią, 
kiedy poszła do gimnazjum w Kro-
śnie, gdzie wtedy mieszkała. Choć 
od tego czasu minęło już sporo lat, 
nadal ma wszystkie zeszyty do te-
go przedmiotu. Czasem wraca do 
komentarzy nauczycielki, które się 
w nim znajdują, bo nie zawsze mia-
ła z chemii same piątki.

Po maturze wybrała technologię 
chemiczną na Politechnice Rze-
szowskiej. I tu spotkała wspania-
łego fachowca, którym jest prof. 
Wiktor Bukowski. Jeszcze jako stu-
dentka zaczęła jeździć na pokazy, 
które organizowane były w ramach 
Politechniki Dziecięcej.

Robiła to też po ukończeniu stu-
diów, ale zdecydowanie lepiej czuje 
się jednak w roli nauczyciela. Kiedy 
więc przed prawie siedmiu laty, zo-

stała zatrudniona w I LO w Dębicy, 
znalazła swoje miejsce.

- Nie wyobrażam siebie w innej 
roli, to jest to, co uwielbiam robić - 
zapewnia Agnieszka Mądro.

Pracuje głównie z uczniami w kla-
sach o profilu biologiczno-chemicz-
nym, którzy wiedzą, po co do nich 
przyszli. Ale ma też zajęcia w od-
dziale matematyczno-fizycznym 
i humanistycznym. O ile w pierw-
szym łapie z uczniami kontakt, to 
w drugim częściej słyszy pytanie: 
a po co nam to wiedzieć?

Nie poddaje się, bo lubi wyzwa-
nia, chce żeby młodzi ludzie coś ży-
ciowego z tych lekcji wynieśli. Musi 
się wykazać finezją, by ich zaintere-
sować. Opowiada im np. o dwóch 
siostrach z liceum, do którego cho-
dziła, które zaczadziły się w łazien-
ce. I tłumaczy im, co się stanie, jeśli 
będzie niedostateczny dostęp tlenu 
w miejscu, gdzie ogrzewa się wodę 
piecykiem gazowym.

Można też we własnym zakresie 
przygotować eksperyment z ozna-
czaniem odczynów. Posłuży do 
tego sok z czerwonej kapusty. Jeśli 
doda się do niego octu, zmieni kolor 
na różowy (odczyn kwaśny), a jeśli 
sody oczyszczonej na niebieski (za-
sadowy). Po dodaniu zaś kreta do 
rur będzie nawet żółty.

Z kretem w obecności dzieci trze-
ba oczywiści bardzo uważać. Ona 
też musi uważać, kiedy uczniowie 
pytają ją, czy jakiś preparat można 
zmieszać z innym. Pozwala na to 
tylko wtedy, kiedy wie, że nic im 
nie grozi. I cieszy się, bo bardzo lu-
bi, kiedy są tacy ciekawscy.

Janusz Grajcar

Uroczystości jubileuszowe zorganizowane zostały w siedzibie Sokoła, czyli Szkole Podstawowej w Dobrkowie.

Wcześniej za pocztami sztandarowymi goście przeszli 
tu w orszaku z kościoła, gdzie uczestniczyli w mszy św. Ks. Władysław Szewczyk i Józef Wolański.

Pokazy Agnieszki Mądro zawsze cieszą się dużym zainteresowaniem.

Inicjatorem powstania Gniazda Sokolego w Dobrkowie 
był ks. prałat Władysław Szewczyk.

Jeśli tylko pozwala jej czas, na-
dal organizuje pokazy chemicz-
ne. W ubiegłym roku można ją 
było spotkać na Rynku w Pilźnie, 
a w ostatnią niedzielę w parku 
w Czarnej. Przyznaje, że ma wię-
cej zaproszeń, ale nie jest w stanie 
wszystkich przyjąć, bo chce poświę-
cić więcej uwagi swoim dzieciom.

Dla córki i gości, którzy przyszli 
na jej przyjęcie urodzinowe rów-
nież przygotowała kilka ekspery-
mentów. Innych rodziców zachęca 
do tego, by pozwolili dzieciom na 
bałaganienie w kuchni, bo to po-
mieszczenie najlepiej nadaje się do 
prowadzenia doświadczeń.

- Można im pokazać, jak zacho-
wuje się woda z octem i dla porów-
nania woda z olejem - sugeruje.

A do wody z olejem można dodać 
tabletkę musującą i zaprezentować 
efekt lampa-lawa. Albo też na po-
wierzchni wody rozsypać pieprz 
i sprawdzić, jak będzie zachowy-
wał się przy zetknięciu z suchym 
palcem, a później z palcem, który 
zanurzymy wcześniej w płynie do 
mycia naczyń.

Nazwiska pani Małgosi, nauczycielki tego przedmiotu, Agnieszka 
Mądro już nie pamięta, ale dzięki niej chemia stała się pasją jej życia,
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Obserwacje owadów 
opisze w sprawozdaniu

Klaudia Drzymała wybrała pracę, o której mówi, że jest spełnieniem jej zawodowych marzeń. 

Coraz więcej pań w leśnictwie

Nawet po pracy i bez munduru natura 
ciągnie panią Klaudię do lasu

Krasopani hera to jeden z gatun-
ków objętych monitoringiem. 

Nigdy nie przerażała jej wizja te-
go, że pracując w terenie zmoknie 
albo zmarznie. Co więcej, zapew-
nia, że woli zimne pory roku od go-
rącego lata, a w lesie każdy miesiąc 

ma swój urok. Śmieje się, że dla niej 
pogoda zawsze jest dobra.

- Nie jestem chorowita, nie prze-
ziębiam się, nie marznę. Wiado-
mo, że jak się jest długo w niskiej 

temperaturze, to potem trzeba się 
ogrzać, ale to przecież żaden pro-
blem - mówi leśniczka.

Takie podejście zaskarbiło jej od 
razu przychylność kolegów. Mimo 

Nadleśnictwo Dębica ma 
rzeczniczkę. To Klaudia 
Drzymała. 

 Absolwentka klasy biologicz-
no-chemicznej w Zespole Szkół 
im. Eugeniusza Kwiatkowskiego 
w Dębicy kierunek studiów wybie-
rała ze świadomością, jaki zawód 
chciałaby wykonywać. Nie intere-
sowało jej wielogodzinne siedze-
nie za biurkiem, nastawiała się na 
kontakt z naturą i pracę, w której 
codziennie coś się będzie działo. 
Zdecydowała się na leśnictwo na 
Uniwersytecie Rolniczym w Krako-
wie i nigdy nie żałowała tej decyzji. 
Choć na początku nie wiedziała, jak 
będzie wyglądać praca w lesie, by-
ła przekonana, że wybrała ciekawe 
zajęcie na miarę swoich zawodo-
wych oczekiwań.

Pracuje jako podleśniczy szkół-
karz w gospodarstwie szkółkar-
skim w Brzeźnicy. 

- Wiadomo, że to nie tylko czas 
spędzony na łonie natury, bo i nad 
dokumentami trzeba usiąść, ale 
wiem, że jestem stworzona do tej 
pracy - podkreśla pani Klaudia.

że w leśnictwie kobiet wciąż jest 
niewiele w porównaniu z panami, 
nigdy nie poczuła się dyskrymino-
wana albo potraktowana protekcjo-
nalnie.

- Nie wymagam specjalnego 
traktowania, nie boję się wyzwań 
i myślę, że koledzy to docenia-
ją. Zauważyłam też, że panowie 
są zadowoleni z naszej obecności 
w lesie - przekonuje rzeczniczka 
nadleśnictwa. 

Oprócz pracy zawodowej, która 
przynosi jej wiele satysfakcji, Klau-
dia Drzymała ma też pasje, którymi 
wypełnia wolny czas. Ale, co nie 
jest niespodzianką, nawet wtedy 
kieruje się w stronę lasu.

- Biegam i fotografuję - po lesie 
i w lesie - śmieje się.

Teraz czeka ją nowe zawodowe 
wyzwanie, bo oprócz opieki nad 
gospodarstwem szkółkarskim od 
niedawna została wyznaczona jako 
osoba odpowiedzialna za kontakt 
z mediami. Będzie dbała o wizeru-
nek Nadleśnictwa Dębica i rozpo-
wszechniała informacje na temat 
podejmowanych przez leśników 
działań. Jest przekonana, że i z tym 
zadaniem sobie poradzi. 

(nan)

- Coraz bardziej ciągnie mnie do 
nauki - nie ukrywa popularny nie 
tylko w naszym powiecie leśnik, 
pasjonat grzybów i owadów. 

Pod jego lupą znajdą się: kraso-
pani hera, biegacz urozmaicony 
i zgniotek cynobrowy. Monitoring 
tych owadów przeprowadzał bę-
dzie już po raz trzeci. 

- Jestem ekspertem lokalnym 
dla wymienionych gatunków, któ-
ry wykonuje obserwacje według 
określonej procedury, a następnie 
wypełnia sprawozdania - wyjaśnia 
Andrzej Trzeciak.

Sprawozdania z obserwacji za-
wierają wszystkie informacje, na 
podstawie których charakteryzo-
wane są populacje owadów na 
poszczególnych siedliskach w kra-
ju. Te dane są bardzo cenne dla 
naukowców, którzy na co dzień 
zajmują się entomologią. Zgroma-
dzone podczas monitoringu in-
formacje pozwalają na prezyzyjne 
opracowanie strategii ochrony po-
szczególnych gatunków. 

Andrzej Trzeciak monitoring pro-
wadzi na zlecenie Instytutu Ochro-
ny Przyrody Polskiej Akademii 
Nauk. 

- Pierwszy monitoring odbył 
się w 2007 roku, potem o kraso-
pani hera napisałem artykuł do 
Wszechświata. O pozostałych ga-
tunkach też pisałem: o zgniotku do 
Wiadomości Entomologicznych, 
a o biegaczu do Wszechświata - 
wspomina Andrzej Trzeciak. 

Swoją wiedzą na temat owadów 
Trzeciak chętnie dzieli się nie tyl-
ko z naukowcami. O skrzydlatych 
i nie tylko przedstawicielach świata 
zwierzęcego opowiada także pod-
czas licznych spotkań organizowa-
nych na przykład w szkołach. 

(nan)

Monitoring trzech gatunków 
owadów prowadził będzie leśnik 
i przyrodnik Andrzej Trzeciak. 
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Kultura
Dzień Działacza i Animatora Kultury

Premiera 12 czerwca

Wyróżnieni za pracę i promocję kultury

Talia znów na scenie  
Młodzi muzycy nagrody i dyplomy 
zdobywają nie tylko w swojej szkole

Okazją do tego, jak również wrę-
czenia im wyróżnień, był obcho-
dzony corocznie Dzień Działacza 
i Animatora Kultury. Z rąk władz 
miasta i radnych odebrali je: Elż-
bieta Broniec - od 20 lat związana 
z Muzeum Regionalnym, przede 
wszystkim jako księgowa, ale zda-
rzyło się jej też pełnić obowiązki 
dyrektora, Tomasz Czapla - przez 
kilkanaście lat kustosz, a obecnie 
dyrektor MR, Krzysztof Czer-
nia - kinooperator, dźwiękowiec 
i oświetleniowiec w DK Śnieżka, 
Agnieszka Czernicka – od 21 lat 
kierowniczka Czytelni i Działu 
Zbiorów Regionalnych Miejskiej 
i Powiatowej Biblioteki Publicznej, 
Agnieszka Jackowska-Drożdż 
– kierowniczka DK Śnieżka, Elż-
bieta Kędzior - od 23 lat pracująca 
w MiPBP, Ryszard Kucab - kie-
rownik Galerii Sztuki Miejskiego 
Ośrodka Kultury, Magdalena 

Mozgowiec – kierownik Wypoży-
czalni dla Dorosłych i Młodzieży 
w MiPBP, Dawid Pikor – dyrektor 
MOK, Ewa Podolska – dziennikar-
ka Polskiej Telewizji Regionalnej, 
Monika Rojek-Kałek – dyrektor 
Miejskiej i Powiatowej Biblioteki 
Publicznej, Elżbieta Świętoń – pra-
cownik gospodarczy w MOK, Jo-
lanta Wiktor – kierowniczka filii nr 
2 i 3, pracownik MiPBP od 41 lat, 
Krystyna Wiktor – magazynierka  
i garderobiana w MOK, Stanisław 
Wiktor – instruktor muzyczny, 
kierownik Kapeli Zespołu Pieśni 
i Tańca  Igloopolanie, Bogumi-
ła Wolak – od 39 lat pracownica 
MiPBP, Mariola Zając – dziś już 
emerytka, wcześniej specjalistka ds. 
edukacji artystycznej i organizacji 
wystaw w Galerii Sztuki MOK. 

Dla wszystkich z recitalem wystą-
piła Danuta Borowiecka. 

tra

uczeń Magdaleny Siwej-Kujawy, 
Wojciech Bujak, Natalia Król i An-
na Skóra, uczniowie Mariusza 
Stępnia oraz Ignacy Królikowski, 
przygotowany przez Dawida Pli-
skowskiego. Tytuł brązowego lau-
reata jurorzy przyznali Gabrieli 
Klucznik, uczennicy Magdaleny 
Siwej-Kujawy, a wyróżnienie Toli 
Szulc, podopiecznej Grażyny Cie-
sielskiej. Akompaniowały Klaudy-
na Hyjek i Weronika Skop. 

Na I Łańcuckich Potyczkach Na 
Smyczki w Łańcucie dębicka szko-
ła także zaznaczyła swoją obec-
ność. Skrzypaczka Hanna Szerszeń, 

uczennica Marty Fortuny, wróciła 
stamtąd z nagrodą II stopnia. 

II miejsce wywalczyła też gita-
rzystka Zuzanna Stec przygoto-
wana przez Ewelinę Stępień, która 
wzięła udział w IX Ogólnopolskim 
Konkursie Gitarowym w Jabłonce. 

Na VI Podkarpackim Festiwalu 
Młodych Flecistów w Niwiskach 
Szymon Jezuit zdobył I miejsce, 
a Gabriela Klucznik wyróżnienie II 
stopnia. Magdalena Siwa-Kujawa 
odebrała dyplom za wyróżniające 
się przygotowanie uczniów. Akom-
paniował Waldemar Różański.

tra

Od lewej: radna Monika Garduła, Elżbieta Kędzior, Ryszard Kucab, Magdalena Mozgowiec, Dawid Pikor, Ewa 
Podolska i Monika Rojek-Kałek. fot. Bartosz Piechota.

Martyna Lebryk i Jan Baliński z nauczycielką Alicją Stasiowską-Piwowar. 

Licealiści ćwiczą pod okiem 
Katarzyny Lamberskiej-Kot.

W Domu Kultury Śnieżka spotkali się ci, którzy na co 
dzień działają na rzecz promocji kultury i sztuki. 

W większości, by wziąć w nich 
udział, muszą jeździć do innych 
miast. Ale nie zawsze, bo nagrody 
zdobywali również nie wyjeżdża-
jąc. Zespół Państwowych Szkół 
Muzycznych w Dębicy był bowiem 
organizatorem XI Makroregional-
nego Konkursu Od siedmiolatka do 
nastolatka. W konkursie, w którym 
udział wzięło ponad 60 uczniów 
z kilku województw, wśród zwy-
cięzców znaleźli się: Martyna Le-
bryk, z II klasy oraz Jan Baliński 
z VI klasy.Oboje przygotowani 
przez Alicję Stasiowską-Piwowar. 

Drugie nagrody wywalczyli: Szy-
mon Szczurek (V klasa, cykl  6-let-
ni) uczeń Larysy Keller i Krzysztof 
Kucharski (VI klasa, cykl 6-letni), 
uczeń Lubow Pendereckiej. Przy-
gotowani przez Marię Grabow-
ską: Zuzanna Mądro (II klasa, 
cykl 6-letni) zdobyła miejsce IV, 
a Miłosz Czeluśniak (V klasa, cykl 
6-letni) i Szymon Smoleń (VI klasa, 
cykl 6-letni) odebrali wyróżnienia. 
Dyplomami za wyróżniające się 
przygotowanie zostały nagrodzone 
również nauczycielki. 

Ich podopieczni jednak świetnie 
prezentowali się nie tylko u siebie. 
Z 6. Podkarpackiego Konkursu In-
strumentów Dętych Drewnianych 
w Kamieniu wrócili z siedmioma 
tytułami laureatów i wyróżenie-
niem, mimo że dla większości był 
to pierwszy taki konkurs w życiu. 
Złotym laureatem została Agata 
Bujak, uczennica Grażyny Ciesiel-
skiej, a srebrnymi: Szymon Jezuit, 

Przedstawienie powstało na pod-
stawie komedii Aleksandra Fre-
dry o tym samym tytule. Autorką 
scenariusza jest instruktorka Talii 
- Katarzyna Lamberska-Kot, któ-
ra odpowiada również za reżyse-
rię spektaklu.

Na scenie zobaczyć będzie można 
uczniów II Liceum Ogólnokształ-
cącego w Dębicy. Panią Orgonową 
zagra Julia Jaje, Panią Anielę Natalia 
Olejarz, a Panią Dyndalską Kinga 
Wróblewska. Izabela Osak wystąpi 
w roli Zosi, Martyna Fornek - Józi, 
Katarzyna Wajsler - Fruzi, Amelia 
Szukała - Zuzi, Cezary Wawrzko-
wicz - Majora, Kacper Baniak - Rot-
mistrza,  Seweryn Kluk - Kapelana, 
Michał Michoń -  Por. Edmunda, 
Patryk Brandys - Remba, a  Tymo-
teusz Bukowski - Grzegorza. 

Premiera odbędzie się 12 czerw-
ca w godz. 17:00 w Domu Kultury  
Mors. Wstęp wolny. Wejściówki na 
spektakl można odebrać w sekreta-
riacie II LO.

tra

Końcówka roku szkolnego to 
dla uczniów dębickiej szkoły 
muzycznej czas wielu konkursów. 

Tym razem grupa teatralna 
działająca w II LO wystawi 
spektakl pt. Damy i Huzary. 

Dębica,
ul. Bojanowskiego 18Kino Śnieżka

Trzej muszkieterowie: d’Artagnan
30, 31 maja, godz. 19:00
2D napisy/ przygodowy/ 122 min./ od lat: 13, 
produkcja: Francja, Niemcy, Hiszpania,  bilety 17 zł, 
15 zł - ulg

SZYBCY I WŚCIEKLI 10
2,3,4,6,7 czerwca, godz.  19:00
2D Napisy/USA 2023/Akcja, sensacyjny/ 141 min./ od 
lat: 15;  bilety 17 zł, 15 zł - ulg

Super Mario Bros. Film
30, 31 maja, godz. 15:00, 17:00
1 czerwca, godz. 17:30
2, 3, 4, 6, 7 czerwca, godz. 15:00, 17:00
2D dubbing/ animacja, przygodowy/ 93 min./ od lat: 6
Produkcja: USA, bilety 17 zł, 15 zł - ulg

Akcja filmu dzieje się od Luwru po Pałac Buc-
kingham, od slumsów Paryża po oblężenie 
La Rochelle. W królestwie zagrożonym inwa-
zją Anglii, garstka mężczyzn i kobiet skrzyżuje 
miecze, by ratować Francję.

Dziesiąty i finałowy film sagi „Szybcy i wściekli”. 
W ciągu wielu misji i wbrew przeciwnościom 
losu Dom Toretto i jego rodzina muszą zmie-
rzyć się z najgroźniejszym przeciwnikiem, z ja-
kim kiedykolwiek mieli do czynienia.

Sympatyczny hydraulik Mario wyrusza w nie-
bezpieczną przygodę wraz z przyjacielem 
Toadem i księżniczką Peach po Grzybowym 
Królestwie, aby odnaleźć swojego brata Lu-
igiego, a przy okazji uratować świat.

eprasa.pl f77c4d5db2



21
Nr  22 (1186) 

3 czerwca 2023

Kultura
Jupiter, Image Dance i Pasja na podium Pierwsza opera narodowa ponownie na scenie DK Mors

Wystąpili ze spektaklem Dotkliwość

Na mistrzostwach Polski 
pokazały, co potrafią

Bulzak znów zaśpiewa

Mają Srebrne Trzewiczki Szczęścia

Emilia była pierwsza, 
a Julia druga 

Grupa Mażoretkowa Jupiter z Pilzna miała w Kędzierzynie-Koźlu sporą reprezentację. 

Młodzi aktorzy z Teatru Fantazja z dyplomem zdobytym w Jarosławiu.

Tomasz Bulzak jako Jezus. 

Nasz powiat reprezentowały tam 
trzy zespoły: Jupiter z Pilzna oraz 
Image Dance i Pasja z Pustkowa-
-Osiedla. Ten pierwszy zdobył 
srebrne medale w kategoriach: sce-
na baton kadetki, defilada baton se-
nior i flaga formacja senior. Tuż za 
podium znalazły się: Justyna Gęba-
ra (solo baton junior starsze), Alicja 
Nowak (solo baton seniorki star-

sze), Formacja (scena baton senior). 
Mini formacja wywalczyła 5. miej-
sce w baton senior i flaga senior. 
Oczko niżej był Mini Mix seniorki, 
a na 7. pozycji w kategorii solo ba-
ton seniorki młodsze była Martyna 
Poznańska. Jupiter wywalczył 8. 
miejsce w duo baton senior. 

Wyniki grupy Image Dance: 2. 
miejsce Formacja (show juniorek), 

Nasze dziewczyny wróciły z medalami z XXIV Mistrzostw 
Polski Mażoretek w Kędzierzynie -Koźlu.

4. miejsce Formacja (show senio-
rek), 5. miejsce Zuzanna Żurek 
i Oliwia Bolech (pom pom kadetki), 
6. miejsce Nadia Żurek (pom pom 
juniorki) oraz Mini formacja (ju-
niorki pom pom), 12. miejsce Mar-
lena Hamala (pom pom juniorki).  

Wyniki grupy Pasja w katego-
rii Mój pierwszy krok: 1. miejsce 
Formacja (show), 2. miejsca Lena 
Matera i Gabriela Gardziel (duo/
trio pom pom) i Mini formacja 
(pom pom).

tra

W kategorii recytacja wygra-
ła Emilia Węgrzyn z Miejskiego 
Ośrodka Kultury w Dębicy. Na III 
miejscu był Michał Zołotar z Cen-

trum Kultury i Bibliotek Gminy 
Dębica, które reprezentowała też 
wyróżniona Maria Jakiełek. Wyróż-
nienie odebrała także Emilia Śliwa 
z MOK.  

W kategorii piosenka drugą na-
grodę otrzymała Julia Sikora, trze-
cia z reprezentantek MOK. 

tra

Tomasz Bulzak, zwycięzca pro-
gramu Szansa na Sukces w 2021 
roku dobrze dał się już poznać 
dębickiej publiczności. Nie tylko 
wcielając się w rolę Jezusa w rock 
operze Jesus Christ Superstar Paw-
ła Adamka, ale również w koncer-
cie poświęconym pamięci Czesława 
Niemena, a zatytułowanym: Czy 
mnie jeszcze pamiętasz? Tymcza-
sem twórca dębickich oper i innych 
widowisk, których premiera odby-
wa się w święto Trzeciego Maja 
zapowiedział, że Tomasz Bulzak 
ponownie wystąpi na scenie Domu 
Kultury Mors. 

Tym razem zagra jednego 
z amantów w wodewilu Krako-
wiacy i Górale, który wystawiony 
zostanie w przyszłym roku. 

Nie będzie to pierwsze przedsta-
wienie tej opery przez zespół Pawła 
Adamka. Dębiczanie mogli oglądać 
już ją w 2004 roku przy okazji wej-

Grupa prowadzona przez Do-
minikę Migoń-Madurę, a repre-
zentująca Miejski Ośrodek Kultury 
w Dębicy, wystąpiła na jarosław-
skim przeglądzie ze spektaklem 
zatytułowanym Dotkliwość. Sztuka 
ta porusza problemy współczesnej 
młodzieży: poczucia odrębności, 
wyobcowania, potrzeby przynale-
żenia i bliskości.

Jury przyznało naszym repre-
zentantom Srebrne Trzewiczki 
Szczęścia właśnie za zaangażowa-
nie społeczne przedstawienia w re-
żyserii Dominiki Migoń-Madury, 
a także za umiejętne wykorzystanie 
środków wypowiedzi scenicznej. 

Fantazja wystąpiła w składzie: 
Weronika Bień, Gabriel Janiec, Ka-
mil Janiec, Martyna Janiec, Bartosz 
Król, Hanna Mazur, Katarzyna Mo-
sior, Emilia Śliwa, Kamila Waniew-
ska i Karol Ziaja.

tra

Oto laureaci 6. Podkarpackiego 
Spotkania z Poezją i Piosenką 
Pamiętajcie o ogrodach. 

Tym razem wystąpi w wodewilu 
Krakowiacy i Górale, który 
szykuje Paweł Adamek. 

Teatr Fantazja doceniony przez 
jury XXXI Przeglądu Teatralnego 
Jarosławski Kacperek.

Do kupienia w: Księgarnia Skarbnica (Dębica, Rynek 39), Księgarnia Retor 
(Pilzno), redakcja Obserwatora Lokalnego (Dębica, ul. Żeromskiego 10), 
Ekspozycja historyczno-dydaktyczna przy Górze Śmierci w Paszczynie

ścia Polski do Unii Europejskiej. 
Część obsady sprzed dwóch dekad 
ponownie będzie można zobaczyć 
na scenie. Część jednak, z uwagi na 
wiek, Paweł Adamek musiał wy-
mienić na młodszych śpiewaków. 
Stąd w obsadzie m.in. Tomasz Bul-
zak.

tra 
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Rozmaitości

Dobry nastrój, to połowa sukce-
su. Nastawienie ma ogromne zna-
czenie, dlatego przestań marudzić 
i weź się za obowiązki.

To nie będzie udany tydzień. Pro-
blemy, które nie zostały rozwiąza-
ne wrócą ze zdwojoną mocą. Tym 
razem załatw wszystko do końca.

Ugryź się czasami w język, bo ścią-
gniesz na siebie kłopoty. To mil-
czenie jest złotem - zapamiętaj to 
raz na zawsze.

Czy nie lepiej postawić wszyst-
ko na jedną kartę? Czy nie lepiej 
pójść za głosem serca? Na rozsą-
dek przyjdzie jeszcze czas.

Spróbuj raz jeszcze poukładać so-
bie wszystko tak, jak chcesz. Upór 
to dobra cecha, a w Tobie jest go 
bardzo dużo.

Wszystko powoli układa się we-
dług planu. Pamiętaj, by nie zba-
czać z obranej drogi i dążyć do 
celu krok po kroku.

Czas na wakacyjne planowanie. 
Wybór południa Europy wydaje 
się być kuszący, ale może jednak 
wybierzesz północ?

Końcówka tygodnia przyniesie 
ochłodzenie i nie mam na myśli 
pogody. Twoje stosunki z innymi 
poddane zostaną próbie.

Ktoś próbuje wywołać u Ciebie 
poczucie winy? Nie daj się i zro-
zum, że nie miałeś na to wpływu. 
Niech martwią się inni.

Odpuść raz na zawsze. Nie mo-
że być tak, że jesteś jedyną oso-
bą, która za wszelką cenę chce 
to ratować.

Pomimo średniego początku to 
będzie miły tydzień. Najlepsze 
czeka na końcu. Weekend bę-
dzie ekscytujący.

Możesz próbować tłumaczyć 
pewne rzeczy, ale zastanów się, 
czy to ma sens. Nie lepiej ten czas 
poświęcić sobie?

Czarnoksiężnik Mutus

HOROSKOP 

OBSERWATORA

CHCESZ, ABY TWÓJ PRZEPIS ZNALAZŁ SIĘ NA ŁAMACH OBSERWATORA LOKALNEGO? ZADZWOŃ:  14 670 27 87.

Proste gofry dla każdego 
Poleca: Stefania Staniszewska 
z Ośrodka Wsparcia Dziennego Senior+ w Dębicy

Składniki:
1/2 kg mąki,
2 jajka,
1/2 szklanki cukru,
1/3 kostki margaryny,
2 łyżeczki proszku do pieczenia,
1-2 szklanki wody.

Wykonanie: 
Tłuszcz topimy, a następnie studzimy. Dodajemy mą-
kę, żółtka, cukier, proszek oraz wodę i miksujemy do 
uzyskania konsystencji gęstej śmietany. 
Białka ubijamy na pianę i dodajemy do uzyskanej ma-
sy. Delikatnie mieszamy. 
Gofrownicę rozgrzewamy, smarujemy olejem z obu 
stron, wylewamy ciasto i pieczemy około 2-3 minut do 
rumianego koloru.  

Gofry możemy podawać same, ale też z wieloma róż-
nymi dodatkami, w zależności od upodobań. Najpo-
pularniejsze to: cukier puder, bita śmietana, owoce 
(banany, borówki, truskawki, maliny, kiwi), polewy 
smakowe, syrop klonowy, a nawet ulubione lody. 

Eksperymentować możemy też z samym ciastem na 
gofry. Można zrobić je na drożdżach, na maślance, do-
dać kakao, a nawet przygotować ich wytrawną wersję 
dodając np. ser cheddar, bazylię, tymianek, oregano, 
czy ostrą paprykę. Takie gofry możemy podawać np. 
na śniadanie z pastami warzywnymi.

Dobry przepis, bo z Dębicy

Synagoga.              fot. Michał Drzewiecki

Płynie, płynie Oka, jak Wisła szeroka.                 fot. Anna Kownacka

Chcesz, by Twoje zdjęcie uka-
zało się w OL? Ta galeria prze-
znaczona jest na fotogra�e 
wykonane przez Czytelników.
Można je przesyłać do redak-
cji. Temat jest dowolny i ni-
czym nieograniczony.
Przesyłając zdjęcia prosimy ko-
niecznie o podanie imienia i na-
zwiska autora. Tych danych nie 
będziemy przetwarzać, ale ich 
przesłanie oznacza zgodę na pu-
blikację w Obserwatorze Lokalnym 
w podpisie pod zdjęciem.
Co tydzień autor jednej z przysła-
nych fotogra�i otrzyma nagrodę 
w wysokości 30 złotych.
W tym tygodniu otrzymuje ją 
Michał Drzewiecki za zdjęcie: 
Synagoga.
Nagrody do odebrania osobiście 
w redakcji Obserwatora Lokalne-
go, 39-200 Dębica, ul. Żeromskiego 
10, III piętro (nad kwiaciarnią Róża), 
w terminie miesiąca od publikacji.
Na ten sam adres prosimy prze-
syłać zdjęcia wywołane metodą 
tradycyjną, natomiast fotogra�e cy-
frowe na e-mail:  
rozrywka@ol.com.pl.  
Uwaga: redakcja nie zwraca prze-
słanych zdjęć.

Zajmuję się

Jestem instruktorką plastycz-
ką w Centrum Kultury i Promocji 
Gminy Żyraków.

W dzieciństwie chciałam 
zostać

Pielęgniarką.

W wolnym czasie

Realizuję swoje rozliczne pa-
sje, zajmuję się sztuką, ogrodem, 
rękodziełem i wieloma inny-
mi rzeczami.

Na bezludnej wyspie chciała-
bym się znaleźć z...

Jezusem.

Pies czy kot?

Lubię psy, ale wolę koty. Mam 
ogromnego rudego kudłacza 
Filusia. 

Pierwsze zarobione pieniądze

W dekoratorni w Dębicy.

Ulubiony lokal w powiecie

Lodziarnia Amareno w Dębicy.

Najchętniej zjadłabym

Jakikolwiek owoc.

Podróż marzeń i dlacze-
go tam?

Włochy, nad morze, które kocham.

Książka lub �lm, które 
polecam

Mój Chrystus połamany, autor Ra-
mon Cue Romano S.I.

Na urodziny chciałabym 
dostać

Podróż z siostrą. 

Gościom w powiecie 
pokazałabym

Ołtarz autorstwa mojego taty 
w kościele w Straszęcinie. 

Tam, gdzie mieszkam brakuje

W Woli Wielkiej nie brakuje mi ni-
czego., cieszę się tym, co jest.

Wygraną w Lotto wydałabym

Nie gram, więc to się nie zdarzy. 
Ale lubię sprawiać radość innym, 
bardziej dawać niż dostawać. 

Agata 

Dziedzic

Informacja. Przesyłając zdjęcie do Twojej Galerii wyrażacie Państwo zgodę na przetwarzanie swoich danych osobowych wyłącznie w celu realizacji konkursu oraz zgodę na publikację swego imienia i nazwiska 
na łamach Obserwatora Lokalnego. Dane te będą przechowywane do zakończenia konkursu, zaś dane zwycięzców w terminie wymaganym przez przepisy podatkowo-księgowe. Administratorem danych jest Agen-
cja Wydawnicza Agard, wydawca tygodnika Obserwator Lokalny. Dane te nie będą przekazywane innym podmiotom.
Szczegóły w regulaminie konkursu na stronie: www.ol.com.pl
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Sport

Po wielu latach przerwy uliczna koszykówka wróciła do Dębicy. I prawdopodobnie nie był to ostatni turniej.

Pierwszy taki turniej po przerwie

MKS Mielec i Szefy najlepsi 
w Dębickim Streetballu 3x3

Tuszyński, Kacper Bielatowicz, Łu-
kasz Dobrowolski i Michał Barnaś. 
Drugie miejsce zajęli Dymacze, 
którzy zagrali w składzie: Kamil 
Jargas, Sebastian Kusibab, Gabriel 

Rusin i Kacper Bielawa, a na trze-
cim znaleźli się White Boys Cant 
Hoop: Adrian Augustyn, Szymon 
Witek, Szymon Kubaka i Mi-
chał Kukiełka.

W trakcie wydarzenia zbierane 
były pieniądze na leczenie i reha-
bilitację 15-letniego Kacpra Śliza, 
który urodził się w 26 tygodniu 
ciąży, w stanie zamartwicy. Prze-

Czternaście drużyn 
wzięło udział w turnieju 
ulicznej koszykówki.

Do udziału w imprezie zaprosiło 
Stowarzyszenie Teraz Dębica przy 
współpracy z Akademią Koszykar-
ską Wisłoka Dębica.

Uczestnicy podzieleni zostali na 
dwie kategorie wiekowe: 13-15 
i 16-18, a w każdej z nich wystar-
towało siedem drużyn. Rywaliza-
cja ruszyła tuż po godzinie 10:00, 
a pięć godzin później poznaliśmy 
sześć najlepszych drużyn, po trzy 
w każdej z kategorii.

W młodszej najlepsza okazała się 
drużyna MKS Mielec w składzie: 
Jakub Basztura, Mikołaj Łącz, Kac-
per Parylak i Maksymilian Kalisz. 
Drugie miejsce wywalczyli młodzi 
koszykarze z Wisłoka Pyry. Ze-
spół rywalizował w składzie: Alan 
Dubiel, Natan Dubiel, Jan Jasiński 
i Konrad Grych. Na trzecim miejscu 
uplasowała się drużyna ZRK Mie-
lec: Krystian Pezda, Olaf Furgał, 
Wiktor Cieśla i Franciszek Rokita.

W kategorii 16-18 lat najlepiej 
spisała się drużyna Szefów: Kacper 

szedł przez śmierć kliniczną, miał 
1% szans na przeżycie. Chłopiec 
zmaga się z dziecięcym porażeniem 
mózgowym i epilepsją. I choć przez 
wiele lat pracy udało się wiele osią-
gnąć, to ostatni rok był trudny dla 
chłopca. Przeszedł mononekluozę, 
covid i chorobę Schonleina Heno-
cha. Jeśli ktoś nie mógł pomóc Kac-
perkowi podczas turnieju, może to 
zrobić poprzez portal siepomaga.
pl. Jego wirtualną skarbonkę zna-
leźć można pod adresem: siepoma-
ga.pl/kacper-sliz.

- Myślę, że turniej wyszedł bardzo 
dobrze, że się udał. Rozmawiałem 
z uczestnikami, którzy podkreślali, 
że był zorganizowany na wysokim 
poziomie - mówi Paweł Hayn, pre-
zes Stowarzyszenia Teraz Dębica.

Dodaje, że oprócz imprezy koszy-
karskiej chcieli jednocześnie zorga-
nizować imprezę rodzinną i to im 
się udało.

- Muszę również podkreślić, że 
bardzo dobrze się nam współpra-
cowało z Grzegorzem Michalikiem 
(trener AK Wisłoka Dębica - przyp. 
red.) - dodaje Paweł Hayn.

Patronem medialnym był Obser-
wator Lokalny i debica24.eu.

Grzegorz Król
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Sport
Klasa B

Grand Chotowa TriathlonSport szkolny

Na starcie 267 śmiałkówO złocie dla Dziewiątki decydował... 
mecz Szóstki i Trójki

Łęki Górne bliżej 
klasy A

Podopieczni Ryszarda Koniecznego i Andrzeja Jedynaka wrócili z Krakowa z dziewięcioma medalami.

Piłkarze z Dziewiątki będą mogli przez rok mówić o sobie Pany.

Zapasy

Młodzicy spisali się na medal

W kategorii open w 1/4 Iron Mana 
triumfował Paweł Chamera.

jączkowski. Opiekun Krzysztof Bi-
zoń.

Srebrne medale, tak jak przed 
rokiem, dla SP 3, która grała 
w składzie: Jakub Bonarek, Michał 
Dziedzic, Wojciech Filipek, Michał 
Legięć, Aleksander Nowak, Jakub 
Obara, Szymon Pietruszka, Jan 
Wiercioch. Op. Małgorzata Korzeń.

A brązowe tym razem dla SP 6: 
Michał Kubek, Adrian Mazur, Ka-
jetan Węglorz, Sebastian Szymalski, 
Paweł Drąg, Jakub Jamróz, Igor 
Pociask, Karol Żyła, Patryk Ćwik,  

Szymon Górny. Op. Grzegorz Cy-
boroń.

Dzięki zwycięstwu SP 9 awanso-
wała na 4. miejsce tabeli medalowej.

Szkoła złoto srebro brąz
SP 10 11 4 3
SP 5 9 5 8
SP 6 4 7 7
SP 9 3 7 3
SP 3 3 2 7
SP 11 1 4 1
SP 2 0 1 1
SP 4 0 0 1

Marek Z.  Celejewski

możliwe. Treningi dla wszystkich, 
którzy w nich uczestniczą, są bez-
płatne. Żeby zapisać się do sekcji, 
wystarczy przyjść na jeden z nich. 
Prowadzone są w poniedziałki, śro-
dy i piątki w godz. 16:30-17:30.

Ryszarda Koniecznego najbar-
dziej cieszy zaangażowanie, jakie 
widzi u swoich podopiecznych. 

Cieszy się z ich pierwszych sukce-
sów, ale też zdaje sobie sprawę, że 
nie każdy zostanie mistrzem.

- Trzeba do tego talentu, ale też 
wytrzymałości i cierpliwości - za-
uważa szkoleniowiec.

Ale im więcej osób zdecyduje się 
uczestniczyć w zajęciach na hali 
sportowej Kwiatka, tym większa 

jest szansa, że nasze miasto znów 
doczeka się sukcesów. Jak przed 50 
laty, kiedy na MŚ w Teheranie za-
wodnicy Wisłoki wywalczyli pięć 
medali: bracia Lipienie - Kazimierz 
i Józef - złote, Jan Michalik i Ryszard 
Świerad - srebrne, a Andrzej Skrzy-
dlewski - brązowy.

Janusz Grajcar

Odradzająca się w Wisłoce 
sekcja zapasów działa 
coraz prężniej.

O tym, że trenujący w niej młodzi 
zawodnicy, mogą starać się w przy-
szłości nawiązać do dawnych suk-
cesów klubu, świadczą wyniki 
z Krakowa. W Małopolskiej Lidze 
Zapaśniczej podopieczni trenera 
Ryszarda Koniecznego, którego 
w pracy wspiera Andrzej Jedynak, 
zdobyli dziewięć medali.

Złoty medal w kategorii 50 kg wy-
walczył Kacper Hamala. Po srebrne 
sięgnęli Karol Boratyn (28 kg), Igor 
Dęborowski (32 kg) i Aleksander 
Lis (57 kg). Na najniższym stopniu 
podium stanęli: Michał Zajączkow-
ski (24 kg), Witold Zajączkowski 
(38 kg), Julian Boratyn (60 kg), To-
biasz Herduś (57 kg) i Magda Franc 
(52 kg).

Dzięki temu w tabeli medalowej 
Wisłoka zajęła trzecie miejsce za 
Bieżanowianką Kraków (gospoda-
rze turnieju) i Olimpijczykiem Ra-
dom.

- Mamy solidną grupę, która z ty-
godnia na tydzień się powiększa - 
mówi Ryszard Konieczny.

Najmłodsi mają po osiem lat, bo 
Polski Związek Zapasów dopusz-
cza już prowadzenie zajęć z dziećmi 
w tym wieku. Kiedyś byłoby to nie-

Ale nadal nie mogą być pewni 
awansu. Do końca zostały bowiem 
dwie kolejki, a straty Małej i Borow-
ca są zbyt małe. Łęczan czekają me-
cze z Sokołem i Chemikiem
Łęki Górne - Borowiec Straszęcin 
1:0 (0:0)

1:0 Pudło (68).
Dąb Żdżary - Mała 1:3 (1:1)

0:1 Jemioło (20), 1:1 Oleksy (45), 
1:2 Nowak (54), 1:3 Jemioło (80).
Sokół Dębica - Brzeźnica 3:0 (3:0)

1:0 Pietruszka (68), 2:0 Chorąży 
(71), 3:0 Koziara (86).
Baszta Zawada - Chemik II 
Pustków 0:2 (0:1)

0:1 Gołębiewski (32), 0:2 Sulisz 
(68).
Zasów/Mokre - Dragon 
Korzeniów 7:0 (3:0)

JAG

Podopieczni Krzysztofa Bizonia 
w pierwszym meczu gładko po-
konali ubiegłorocznych mistrzów 
z Szóstki 3:0. W starciu SP nr 9 – SP 
nr 3 padł remis 1:1. O losach zma-
gań najmłodszych piłkarzy (12-13 
lat) decydował mecz SP6 – SP3. 
Przed rokiem Szóstka rozgromiła 
rywali 7:0, ale z tamtego składu nie 
został w drużynie już nikt.

Trójka szybko objęła prowadze-
nie 2:0, a po chwili było już 3:0. Ale 
podopieczni Grzegorza Cyboronia 
tanio skóry nie chcieli sprzedać 
i doprowadzili do wyrównania. 
Ekipa Małgorzaty Korzeń z kolei na 
dwie minuty przed końcem strzela 
czwartą bramkę i w tym momencie 
to oni są zwycięzcami zawodów.

Tuż przed końcowym gwizd-
kiem SP nr 6 doprowadza do re-
misu 4:4. Najbardziej cieszy się 
Cyboroń junior, grający w SP nr 9, 
bo złoto zostaje w rodzinie.

SP nr 9: Filip Cyboroń, Bartłomiej 
Czaja, Gabriel Finek, Ksawery Ku-
rowski, Jakub Maźnicki, Radosław 
Nowak, Anatan Panek, Tymoteusz 
Skiba, Mikołaj Strózik, Witold Za-

W 1/4 Iron Mana w kategorii M6 
wśród mężczyzn najlepszy okazał 
się Grzegorz Markowicz z Czarnej, 
dyrektor SP w Żdżarach.

1/8 Iron Mana (139 zawodników, 
w tym 20 kobiet) - 475 m pływania, 
22,5 km jazdy rowerem, 5,25 km 
biegu

Kobiety: 1. Anna Twardow-
ska (Rzeszów) - 1:09:04, 2. Renata 
Szczepanik (Kraków) - 1:13:03, 3. 
Joanna Sikora (Kraków) - 1:19:22

Mężczyźni: 1. Michał Małek (Bło-
nie) - 1:04:04, 2. Kornel Mach (Ska-
wina) - 1:04:58, 3. Janusz Michalski 
(Kraków) - 1:05:05, ..., 54. Krzysz-
tof Książek (Dębica) - 1:19:14, 55. 
Marcin Kobak (Czarna) - 1:19:18, 
74. Zbigniew Świniuch (Dębica) - 
1:25:57, 96. Janusz Podgórski (Kle-
cie) - 1:33:30

1/4 Iron Mana (128 zawodników, 
w tym 16 kobiet) - 950 m pływania, 
45 km jazdy rowerem, 10,5 km bie-
gu

Kobiety: 1. Karolina Jędrocha 
(Klucze) - 2:19:35, 2. Joanna Ste-
faniak (Czerwionka-Leszczyny) 
- 2:29:48, 3. Dominika Grzywalska 
(Katowice) - 2:33:10

Mężczyźni: 1. Paweł Chamera 

(Warszawa) - 2:00:00, 2. Andrzej 
Michalski (Tarnów) - 2:02:15, 3. 
Piotr Olak (Oświęcim) - 2:03:00, 
..., 67. Michał Skowron (Dębica) 
- 2:37:15, 82. Karol Bąk (Dębica) - 
2:46:02, 83. Grzegorz Markowicz 
(Czarna) - 2:46:06, 85. Sebastian 
Hodór (Dębica) - 2:47:21, 87. Marcin 
Nowak (Dębica) - 2:47:28, 88. Ma-
ciej Zaborowski (Dębica) - 2:47:45, 
89. Janusz Tuchowski (Dębica) - 
2:49:07, 92. Maciej Chmura (Dębi-
ca) - 2:51:34, 97. Robert Zaborowski 
(Dębica) - 2:55:10, 99. Ireneusz No-
wak (Dębica) - 2:56:12, 102. Konrad 
Głowacki (Dębica) - 2:59:21.

JAG

W meczu na szczycie 
podopieczni Macieja Szczeklika 
pokonali Borowiec.

Piłkarska drużyna SP nr 9 okazała 
się najlepsza w Dębickich 
Igrzyskach Dzieci.

Wśród nich było piętnastu 
mieszkańców powiatu. Wszyscy 
ukończyli rywalizację.

1 Łęki Górne 16 40 47-10
2 Mała 16 39 78-22
3 Borowiec 16 37 50-16
4 Baszta 16 22 29-29
5 Dąb 16 22 32-35
6 Zasów/Mokre 16 20 32-42
7 Sokół 16 17 23-51
8 Chemik II 16 15 21-57
9 Brzeźnica 16 14 36-40

10 Dragon 16 5 15-61
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Sport

1 Cosmos 30 73 88-29
2 Karpaty 30 72 90-26
3 JKS 30 61 67-28
4 Stal Ł. 30 57 54-35
5 Sokół KD 30 52 63-42
6 Izolator 30 52 50-25
7 Legion 30 49 46-36
8 Stal II Rz. 30 48 60-39
9 Wisłok 30 45 40-44

10 Polonia 30 43 50-51
11 Głogovia 30 40 42-38
12 Lechia 30 34 27-54
13 Igloopol 30 33 54-72
14 Korona 30 28 38-57
15 Sokół N. 30 23 25-65
16 Stal II M. 30 20 32-70
17 Wólczanka 30 13 37-84
18 Skołoszów 30 13 21-90

Biegi

Karate tradycyjne

IV liga

Dębicka Dziesiątka już 
w tę sobotę

Złoto Niny Ziemianek w Silesia Cup

Jedna bramka to za mało, 
by odnieść zwycięstwo

wiekowych: do 6 lat, 7-9 lat, 10-12 
lat, a do pokonania będą miały od 
100 do 500 m. W tym przypadku 
również rejestracja elektroniczna 
jest zamknięta.

Dwieście miejsc, które były do 
dyspozycji, rozeszło się bardzo 
szybko. Ale organizatorzy zostawi-

li sobie jeszcze możliwość przyjęcia 
10 dzieci. Będzie je można zapisać 
w dniu biegu w biurze zawodów. 
Na każdego startującego będzie 
oczywiście czekał medal. Najmłod-
si będą mogli skorzystać z bezpłat-
nych dmuchańców.

JAG

Z Bytomia przywieźliśmy cztery 
medale, ale niewiele brakowało 
i byłoby co najmniej dwa więcej 
- mówi sensei Katarzyna Michoń-
-Szczerba.

Nina Ziemianek wywalczyła zło-
ty medal w konkurencji kata, Mag-
dalena Rostowska była zaś druga. 
Karol Kubieniec dorzucił srebro 
w kata i brąz w kumite.    JAG

Na trasę Dębickiej Dziesiątki wyruszyć może 250 biegaczy.

Ekipa DAKT zdobyła w Bytomiu cztery medale, w tym jeden złoty.

Biegacze wyruszą na nowo 
wytyczoną trasę ulicami 
Dębicy w samo południe. 

Start jak zwykle będzie na ul. 
Akademickiej, z której zawodnicy 
skręcą w prawo na ul. Kościusz-
ki i pobiegną w kierunku mostu. 
Z ronda skierują się na ul. Kosy-
nierów Racławickich, dobiegną 
do sygnalizacji świetlnej i skręcą 
w prawo w ul. Świętosława, którą 
podążą do skrzyżowania z ul. Mo-
ścickiego. Skręcą w lewo i pobiegną 
do nawrotu, po czym tą samą trasą 
wrócą do mety.

Pięć minut przed startem głów-
nego biegu padnie strzał dla 
startujących na wózkach. Oni do 
pokonania będą mieli 7 km.

Biuro zawodów przy boisku 
sportowym czynne będzie od godz. 
10:00. A dyrektor biegu Waldemar 
Puzio ma dobrą wiadomość dla 
tych, którzy nie zarejestrowali się 
do startu on-line.

- Mamy jeszcze trzynaście miejsc. 
Ci, którzy zgłoszą się jako pierwsi 
i wpłacą 70 zł, będą mogli wystar-
tować - informuje.

Wcześniej, bo o godz. 11:00 roz-
pocznie się Minimaraton z Mara-
tończykiem, czyli biegi dla dzieci. 
Te wystartują w trzech kategoriach 

Na Międzynarodowy Puchar 
Województwa Śląskiego w Karate 
Tradycyjnym Silesia Cup w Byto-
miu przyjechało 750 zawodników 
z 41 klubów z Polski, Czech i Ukra-
iny. DAKT reprezentowali: Julia 
Dybowska, Hanna Biela (juniorki), 
Zuzanna Panek, Karol Kubieniec 
(juniorzy młodsi) oraz Nina Zie-
mianek, Magdalena Rostowska, 
Julia Piękoś i Filip Nykiel (grupa 
2010-2011). 

Silesia Cup to jedne z bardziej 
prestiżowych zawodów organizo-
wanych pod patronatem Polskiego 
Związku Karate Tradycyjnego. Jest 
to turniej rankingowy, dlatego star-
tują tu najlepsi karatecy z Polski.

- Mimo bardzo dużej konkurencji 
nasi zawodnicy spisali się świetnie. 

Legion Pilzno - JKS 1:2 (1:0)
1:0 Tyrka (19), 1:1 Chrupcała (61), 

1:2 Chrupcała (74).
Legion: Maziarka - B. Czyjt, 

Syguła, Remut, Chmura - Pęcak, 
Manzo, Buras, Tyrka (75 Mendes) - 
Mazur, Sztuka (72 Ł. Czyjt).

Żółta kartka: Sztuka.
To gospodarze w lepszych humo-

rach opuszczali plac gry po pierw-
szej połowie. Prowadzili bowiem 
po strzale Kamila Tyrki. Po zmianie 
stron zgubili gdzieś koncentrację 
i zostali za to ukarani dwukrotnie. 
W obu przypadkach Maziarkę po-
konywał Chrupcała, najpierw po 
wrzutce z wolnego Stankiewicza, 
a później po podaniu Dusiły. A Le-
gion przegrałby wyżej, gdyby nie 
pomogła poprzeczka po strzale No-
waka.

Igloopol – Głogovia Głogów 
Małopolski 1:3 (0:3)

0:1 Woźniak (1), 0:2 Płonka (9), 
0:3 Szary (21), 1:3 Kornaś (61).

Igloopol: Lis – Jaszcz (80 Cieśla), 
Marcos, Duilio, Leśniak (88 Susz) – 
Adriano (60 Cyganowski), Drobot, 
Janus (70 Dzióbak), Kornaś, Cyran 
(64 Brzostowski) – Okoń.

Żółte kartki: Marcos, Duilio.
Kibice jeszcze nie zdążyli się do-

brze usadowić na stadionie miej-
skim w Dębicy, a Maksymilian Lis 
już musiał wyciągać piłkę z siatki.  
Po niezbyt precyzyjnym strzale 
Cząby piłkę dotarła pod nogi Woź-
niaka, a ten otworzył wynik.

Kilka minut później goście mieli 
rzut rożny, a drugą bramkę po nim 
strzelił Płonka. W 21. min ten sam 
zawodnik zaliczył asystę, kiedy 
podał do Szarego, a ten po raz trze-
ci pokonał bramkarza Igloopolu. 
W tym momencie podopieczni Łu-
kasza Bartkowskiego chyba prze-
stali już wierzyć w dobry wynik.

Przez resztę pierwszej połowy na 
boisku niewiele się działo, a nowe 
siły wstąpiły w Morsy po poga-
dance w szatni. Biało-niebiescy za-
atakowali, tyle że bez klarownych 
okazji. Sami zaś byli bliscy strace-
ni czwartej bramki, kiedy Płonka 
przymierzył w słupek. 

Honorowe trafienia dała gospo-
darzom akcja Aleksandra Drobota, 
Filipa Leśniaka i Konrada Kornasia. 
Ten ostatni w 61. min znalazł się 
przed Lipką i nie dał bramkarzowi 
Głogovii szans na obronę.

JAG

W pucharowych zawodach 
wystartowała ósemka 
zawodników z Dębicy.

Piłkarze Legionu i Igloopolu 
trafili po razie, ale ich rywale byli 
bardziej skuteczni.

MASZ PROBLEM 
POTRZEBUJESZ 

POMOCY
Nasi dziennikarze czekają 

na Twoje zgłoszenie

eprasa.pl f77c4d5db2



31
Nr  22 (1186) 

3 czerwca 2023

Sport

1 Stal SW 31 65 55-27
2 Wieczysta 31 61 68-33
3 Avia 31 59 47-24
4 KSZO 31 55 58-32
5 Cracovia II 31 50 63-45
6 Wisłoka 31 49 49-40
7 Podlasie 31 48 57-38
8 Czarni 30 44 42-46
9 Sokół S. 31 43 52-61

10 Orlęta 31 43 41-50
11 Podale 31 39 53-42
12 Korona II 31 39 56-45
13 Unia 31 36 38-62
14 Wiązownica 30 33 39-53
15 Chełmianka 31 31 39-46
16 Wisła 31 24 35-77
17 Lublinianka 31 20 38-82
18 Łagów 31 37 27-54

1 Kaskada 23 59 98-27
2 Głowaczowa 23 58 78-30
3 Brzostowianka 23 48 68-41
4 Bystrzyca 23 36 49-50
5 Wiewiórka 23 35 52-43
6 Nagoszyn 23 35 61-50
7 Pogórze 23 32 47-53
8 St. Jastrząbka 23 29 46-45
9 Łopuchowa 23 29 42-52

10 Stasiówka 23 28 48-67
11 Team 23 27 53-63
12 Legion II 23 27 46-57
13 Paszczyniak 23 21 32-50
14 Płomień 23 3 11-103

1 Błękitni R. 27 69 121-37
2 Victoria 27 59 82-31
3 Radomyślanka 27 56 67-32
4 Sokół II KD 26 45 74-64
5 Chemik 27 42 57-43
6 Piast 27 41 61-63
7 Kamieniarz 27 36 60-64
8 Czarnovia 26 35 53-65
9 Żyraków 27 35 54-48
10 Czarni 26 34 50-51
11 Pustków 27 32 49-55
12 Sokis 27 29 35-56
13 Smoczanka 26 29 40-52
14 Błękitni S. 27 24 53-97
15 Ostrovia 27 20 31-94
16 Wisłoka II 27 23 24-59

Klasa AV liga

Kto spadnie do klasy B?Osiem bramek w Czarnej. Kamieniarz 
urywa punkty Błękitnym

Bohaterem meczu z Wisłą Sandomierz był Błażej Radwanek. W Kielcach też zaliczył zresztą jedno tra�enie.

III liga

Trzy zwycięstwa Wisłoki w dziewięć dni

za to Wisłoka dołożyła kolejnego 
gola autorstwa Mateusza Stańczy-
ka.

31 KOLEJKA
Korona II Kielce - Wisłoka 1:3 
(0:2)

0:1 Mamla (4-sam.), 0:2 Łanucha 
(18), 0:3 Łanucha (53), 1:3 Strzeboń-

ski (54-k.), 1:4 Radwanek (74), 2:4 
Mucha (90+1-k.).

Wisłoka: Raciniewski - Kardyś, 
Rachfalik, Priest-Tyson - Surma, 
Maik (68 Iwanicki), Łanucha (80 
Siedlecki), Smoleń (84 Kontrabec-
ki) - Siedlik, Radwanek, Stańczyk 
(68 Staszczak).

Żółte kartki: Radwanek, Siedlik, 

Kardyś, Stańczyk, Rachfalik, Prie-
st-Tyson.

Już w 4. min Jakub Rachfalik za-
grał piłkę w pole karne, a tam do 
siatki wepchnął ją obrońca Mamla. 
Po pół godzinie gry Wisłoka pro-
wadziła już 2:0. Gola wypracował 
Stańczyk, a bramkarza Korony 
pokonał Łanucha. Kapitan zdobył 

Po pokonaniu Wieczystej 
biało-zieloni ograli też 
Wisłę i rezerwy Korony.

30. KOLEJKA
Wisła Sandomierz – Wisłoka 1:4 
(0:2)

0:1 Radwanek (9-k.), 0:2 Radwa-
nek (32), 0:3 Rębisz (51), 1:3 Abate 
(57), 1:4 Stańczyk (74).

Wisłoka: Raciniewski - Kardyś 
(81 Kontrabecki), Rachfalik, Priest-
-Tyson - Surma, Iwanicki, Łanucha 
(75 Maik) Smoleń (75 Jasiak) - Sie-
dlik, Radwanek (81 Siedlecki), Rę-
bisz (68 Stańczyk).

Żółta kartka: Iwanicki.
Nie upłynęło dziesięć minut spo-

tkania, kiedy Jakub Smoleń był 
faulowany w polu karnym, a Błażej 
Radwanek wymierzył sprawiedli-
wość za to przewinienie. Ten sam 
zawodnik był również autorem 
drugiego trafienia. Tyle że tym ra-
zem już z gry, a kolejną piękną asy-
stę w tym sezonie zaliczył kapitan 
dębickiej ekipy Damian Łanucha.

Błażejowi Radwankowi należą się 
też brawa za trzeciego gola dla Wi-
słoki, a dokładniej za podanie, któ-
re zaadresował do Kamila Rębisza. 
Ten nie miał problemów z poko-
naniem golkipera. Chwilę później 
Abate zmniejszył rozmiary porażki. 
Wisła nie poszła jednak za ciosem, 

też pierwszą bramkę po przerwie. 
Po indywidualnej akcji trafił po raz 
ósmy w tym sezonie. Czwartego go-
la dołożył Radwanek, któremy tym 
razem asystował Łukasz Siedlik.

Gospodarze odpowiedzieli dwo-
ma trafieniami. Zarówno Strzeboń-
ski, jak i Mucha wykorzystali rzuty 
karne podyktowane za faule.

Po czterech meczach z rzędu na 
wyjeździe (wszystkich wygranych) 
Wisłoka zagra wreszcie u siebie. 
Jej rywalem w sobotę 3 czerwca 
o godz. 15:00 będzie Avia Świdnik. 
Jesienią biało-zieloni przegrali na 
wyjeździe 0:2.

JAG

Piaskowa - Sokis Chorzelów 3:1, 
Victoria Czermin - Ostrovia Ostro-
wy Baranowskie 5:0, Błękitni Sie-
dlanka - Radomyślanka 1:2

JAG
A Kamieniarz udowodnił, że na-

wet bez Dariusza Kantora w skła-
dzie, potrafi być bardzo groźny, 
strzelając dwa gole w doliczonym 
czasie gry.
Kamieniarz Golemki - Błękitni 
Ropczyce 4:4 (1:3)

Bramki: K. Pękala (38), Szerszeń 
(58), Ciołek (90+1), M. Pękala (90+2) 
- Bieniek 3 (21, 23, 87), Siepierski 
(14).

Kamieniarz: Dynak - Ciołek, 
Ciurkot, Dudek (80 Kutrzuba), 
Juszkiewicz, Lis (57 M. Pękala), Ni-
coś, K. Pękala, Szerszeń, Toczyński 
(57 Waśko), Zięba.
Czarni Trześń - Chemik Pustków 
3:4 (1:3)

0:1 Chruściel (24), 1:1 Jezuit (26), 

2:1 Jezuit (35), 3:1 Jezuit (42), 3:2 
Szymański (75), 4:2 Nędza (82), 4:3 
Dopart (90+3)

Chemik: Betlej (83 Ślusarski) - 
Kopacz, Kucharski, Gwóźdź (78 
Rubach), Tomaszewski, Fryz, Go-
łąb, Kulas, Gawęda, Nędza, Jezuit.
Smoczanka Mielec - Pustków 4:1 
(2:0)

1:0 Niedbała (31), 2:0 Myjak 
(45+1), 2:1 M. Krawczyk (58), 3:1 
Węglarz (69), 4:1 Węglarz (89).

Pustków: Matubowski - Mączka, 
Sędłak, Jaje, Ryba (75 R. Krawczyk), 
Walczyk (65 Pytel), Dragan (80 D. 
Mazur), M. Krawczyk (82 Wojta-
szek), Wróbel, Gawryś, Pieczara 
(60 Walas).
Wisłoka II - Żyraków 0:3 (v.o.)
Czarnovia - Sokół II Kolbuszowa 
Dolna

Mecz zostanie rozegrany w środę 
31 maja o godz. 18:00.

Pozostałe wyniki: Piast Wolica 

Do niższej ligi spadają dwie eki-
py. Na trzy kolejki przed końcem 
zagrożone są wszystkie od ósmej 
do trzynastej pozycji, bo Płomień 
wycofał się z walki wcześniej.
Bystrzyca - Nagoszyn 1:4 (1:2)

0:1 Rzepa (4), 0:2 Rzepa (37), 1:2 
Stanek (44), 1:3 Węgrzyn (63), 1:4 
Sroka (86).

Nagoszyn: Kieraś - D. Bieszczad, 
Kędzior, Kirilov (60 K. Łanucha, 75 
M. Prokop), P. Łanucha, Marczyk, 
Plezia, J. Prokop, Rzepa, Sroka, Wę-
grzyn.
Brzostowianka - Wiewiórka 4:2 
(0:0)

1:0 Szymański (51), 1:1 D. Kaczor 
(64), 2:1 Szymański (65), 3:1 Wolań-
ski (77), 4:1 A. Wójcik (85), 4:2 R. 
Czerwiec (88).
Stara Jastrząbka/Róża - Pogórze 
Wielopole Skrzyńskie 0:1 (0:0)

0:1 Darłak (66).
Łopuchowa - Stasiówka 2:1 (1:0)

Bramki: A. Madeja (k.), M. 
Jodłowski (k.) - Mądro.
Paszczyniak - Legion II 1:0 (0:0)

1:0 Powrózek (57).
Głowaczowa - Płomień 
Zagorzyce 3:0 (v.o.) Team Prze- 
cław - Kaskada Ostrów/Kamion-
ka 0:4                                                   JAG

Pewna już awansu ekipa 
z Ropczyc straciła w jednym 
meczu cztery gole.

Broniący się przed degradacją 
Paszczyniak pokonał u siebie 
rezerwy Legionu.
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Ostatki

To nie grzech ani nie 
przestępstwo
Agnieszka Majba-Pochwat

Nie ma się co 
wstydzić i zasłaniać 

skromnością. 
Czasami to właśnie 

rozgłos jest potrzebny

- Ale tak, żeby moją gębę było tam widać na tych zdjęciach, nie Wolic-
kiego. Nie zasłaniajcie mnie! Józek, Józek! No, zasłaniają mnie - jak lew 
walczył o promocję swojej osoby podczas ostatniej sesji burmistrz Mariusz 
Szewczyk. Pech chciał, że zarejestrowały to mikrofony i w świat poszło. To, 
że parcie na focie burmistrz ma, to wiedzieliśmy, ale żeby aż tak?

Tomasz Domaradzki gminny radny i sołtys Stasiówki z urlopu w Tu-
nezji wrócił. A bawił się tam jak król, pod palmami wypoczywał, z mło-
dymi dziewczynami po parkiecie pląsał i ze szklaneczką piwa brzegiem 
morza się przechadzał. No, król się bawi, złotem płaci. Aż niebo płakało 
gdy do samolotu wsiadał, by do domu wrócić.

Za to starosta Piotr Chęciek w stolicy był i selfie z prezydentem Du-
dą nawet sobie trzasnął. Widać lubi zdjęcia z głową państwa, bo to nie 
pierwsze takie. W Rozmowach Kontrolowanych Stanisława Barei dla Ry-
szarda Ochódzkiego zdjęcie z Wałęsą miało być przepustką do wniknię-
cia w struktury Solidarności. A zdjęcie z Dudą dla starosty? Jak nic jakieś 
drzwi na oścież otwiera. 

Nasi włodarze nie mają kłopotu 
z tym, by chwalić się każdym podję-
tym przedsięwzięciem: od remontu 
drogi począwszy do ufundowania 
pucharu w zawodach. Robią to z ta-
kim zapałem i przekonaniem, jakby 
za jedno i drugie płacili z własnej 
kieszeni, choć w rzeczywistości wy-
dają publiczne pieniądze. Nie będę 
tu podawać żadnych przykładów, 
bo takie chwalipięctwo to odkąd 
pamiętam cecha każdego samorzą-
dowca. Tak mają, że autopromocja 
to mocna cecha wszystkich staro-
stów, wójtów i burmistrzów. W ten 
sposób dają znać społeczeństwu, 
że są, działają, dbają o potrzeby 
wyborców. I trudno ich za to ganić, 
nie od dziś wiadomo, że dobry PR 
to połowa sukcesu.

Tej przebojowości często brakuje 
tzw. zwykłym mieszkańcom. Ileż to 
razy się zdarza, że do naszej redak-
cji dzwoni Czytelnik i prosi o opisa-
nie w gazecie sytuacji problemowej 
dla niego i sąsiadów. Różne są to te-
maty: a to dziura w drodze, śmieci 
na gminnej działce, urzędnicza 
opieszałość, bez powodu wycięte 

drzewa - listę mogłabym ciągnąć 
do końca rubryki przeznaczonej na 
ten felieton, a i tak miejsca by za-
brakło.

Dzwonią do nas ludzie w jakiś 
sposób zaangażowani w społeczne 
sprawy, tacy, co to obok problemu 
nie przechodzą obojętnie. I kiedy 
już bezowocnie wydeptają wszyst-
kie możliwe dróżki i zapukają do 

każdych drzwi, by sprawę załatwić 
tam, gdzie załatwiona być powin-
na, w akcie desperacji dzwonią do 
gazety. I zazwyczaj proszą o anoni-
mowość.

Zawsze się buntuję przeciwko 
takiemu zastrzeżeniu, nie tylko ze 
względów formalnych, bo oczy-
wistym jest, że tekst z bohaterem 
wymienionym z imienia i nazwi-
ska i jeszcze pokazanym na zdję-

ciu, zyskuje na wiarygodności. 
Dziennikarski warsztat i medialne 
standardy to nie jedyna przyczyna, 
dla której nakłaniam ludzi do po-
kazania w artykule twarzy i perso-
naliów. Robię tak, bo uważam, że 
ktoś, kto walczy o słuszną sprawę 
nie tylko nie ma się czego wstydzić, 
ale wręcz powinien być dumny, 
że ma odwagę sprzeciwić się by-
lejakości, łamaniu przepisów czy 
urzędniczej machinie. Za każdym 
razem, kiedy taka osoba nie daje 
się przekonać do tego, by stanąć na 
publicznym forum z podniesioną 
przyłbicą, jest mi podwójnie żal, bo 
pozostając anonimowym panem 
Janem z Dębicy, czy panią Kasią 
z Żyrakowa ma mniejsze szanse na 
to, by pokazać innym, że owszem 
można i trzeba działać, kiedy jest się 
przekonanym o swojej racji, a kolej-
ne instytucje odsyłają nas jedna do 
drugiej. Co więcej - że takie dzia-
łanie (choćby i przy wsparciu me-
diów) niejednokrotnie kończy się 
załatwieniem sprawy, która przez 
lata stanowiła problem dla lokalnej 
społeczności. Skromność to zaleta, 
ale w tym przypadku to rozgłos 
robi lepszą robotę.

majba@ol.com.pl
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